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błudna ra Marshal a'i Wzorowy / uczeń Anglików 

Osławiony .,plan pomocy Europie•• okazał się 
planem pomocy bankierom amerykańskim 

P---------------------------------------------..... --s I Henry W allaee zdziera maskę 
ków. Poza tym jes·t on członkiem zarządu kil
kunastu innych karteli . amerykańskich. 

z generała giełdy 
PARYŻ, PAP. - We wtorek nastąpiło ofi

cjalne nawiązanie pierwszych kontaktów po
między urzędnikami stałej komisji państw 
marshallowskich a przedstawicielami Stanów 
Zjednoczonych. W posiedzeniu tej komisji 

NOWY JORK (PAP). Przemawiając na wie
cu w Ka111Sas City Henry 
Wallace oświadczył, !:e 
me ulega już obecnie 
wątpliwości, JŻ plan Mar 
shaila ma na celu „do
starczenie pomocy nie 
kra.jom europejskim, 
lecz wielkim kaipltali
..tom amerykańskim". 

Wallace podkreślił, że 
początkowo łudzono się 
iż plan Marshal.Ja z 1e
dnej strony puzyczyn! 
się do zaopatrzenia w 
tywność krajów Europy 
zachodniej, a z drugie] 
stror:y dostarczy no

"l\'ych rynków zbytu roln'.kom amerykańskim. 
Okazuje się jednak obecnie, że przesło 70 

proc. żywności dla Eur1.py zachodniej dostar· 
czają kraje Ameryki łach.";.5kiej. 

Europa i tak otrzymałaby tę żywność z kra
jów Ameryki połu.dniowej, ale dzlęki planowi 
Marshalla kraje Ameryk.i łacińskiej ~ędą zwią. 
:i:ane z blokiem dolarowym. Żywność połudnro
wo-amerfkańska będzie dostarczona do Euro
py za pośrednictwem ka.pltalislów montują
cych plan Marshalla. Oczywiście liczą oni na 
pokaźne zysk~ z tego tytułu. 

WASZYNGTON (PAP) - Prezydent Tru· 
man mianował zn!llnego przemysłowca ame.ry
kańskiego z Baltimore 1 b. członka komitetu 
narodowego partii demokratycznej, Howarda 

Kretac
twa 
BEVINA 

LONDYN ,.PAP. - Minister Bevin wygłosił 
w Izbie Gmin przelllówienie, w którym przed· 
stawił wytyczne brytyjskiej polityki zagrani
cznej. Mówca poświęcił pierwszą część swe· 
go oświadczenia unii zachodniej, wyraza1ąc 

zadowolenie, że jego „k·oncepcja została wpro 
wadzona w życie". Bevin zaznaczył, że nie 
chce się wdawać w „akademickie dy-śkusje na 
temat suwerenności" i oświadczył, że utwo· 
rzenie unii zachodniej oznacza „połączenie 
Wielkiej Brytan.ii z kontynentem europejskim". 
Bevin równocześnie wyja0śnił, że z.agadnienia 
związane z realizacją zadań unii zachodniej 
są wyjątkowo „skomplikowane politycznie i 
gospodarczo". 

Poruszając ostatnie wydarzenia w Berlinie, 
mówca oświadczył, że Anglicy „nie zamierza
ją opuścić Berlina", 

Bevin złożył następnie gołosłowną deklara
cję, że rząd brytyjski uznaje zasadę jedności 
Niemiec, lecz później mówca w niedwuznacz
ny sposób wypowiedział się za rozbiciem Nie
miec. Umożliwi to - zdaniem Bevina - „pod 
wyższ.enie stopy życiowej Niemców w sensie 
politycznym l gospodarczym". 

Z kolei przystąpił Bevin do omawiania sto· 
su·nków brytyjsko • radzieckich, usibując prze
rrucić odpowiedzialność za nieporozumienia na 
Związek Radziecki. W sprawie Triestu mówca 
wyraził mniemanie, że „oddanie Triestu Wło
chom przyczyni się do polepszenia stosunków 
wiosko • jugosłowiańskich". 

KUPON Nr2 
na ZABAWĘ LUDOWĄ w dniu 
9 maja br. w JULIANOWIE p. t. 

„Głos 

- swoim Czytelnikom"' 

Bruce'a, :&astępcq „admilllistratora plan.u Mar- wziął udział P,Ułkownik Binesteel, stojący na Gen. famail Salfat - wychowa.nek bryty}· 
shalla" - Hoffmana. czele pierwszej grupy amerykańskiej, która skie; akademii wojskowej - s2'ef sztabu krd· 

Broce stoi .na czele wielkiego koncernu bu- przybyła do Europy przed przyjazdem amba- la Abdullaha - kiernje obecnie ak.cj~ wojlSk.o 
dowy maszyn i koncernu budowy suchych do- sadora planu Marshal!a-Harrimana. wą w Palestynie u !Pieniądze Bevina. 
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lnwazia Arabów na Palestynę 
przygotowywana jest w szybkim tempie 

Na pogI!lJiliw.u Tra.n~jordainU. 

do Transjordanii przybyła zmotwyzowana ski Tra.ns;ordanU i oddzJ.ały l!ta1iu, a :r pohl· 
brygada z Irak.u. Brygada ta kończy przy9'oto- dnia 15 tysięcy żołnierzy egi'iJskich. Nac.zel· 
wania do podjęcia . marszu na Pa.Jestyni:. Ofi- nym dowódcą 1"egulairnych oddziałów araib· 
cerowie sztabu generalnego armii arabskiej skich je.st król Abdu1Jaah, a oddziałami ocholmi· 
.podają, że w najbliższym czasie rozpocznie się czymi dowodzić ma gen. Ismai1 Saffat. 
inwazja · na Palestynę. Termin inwazji został NOWY JORK (RAP) _ z Laftce Success do-
ustalony na ostatniej konferencji w Amman. 

noszą, że Zgromadzenie Nad?JWyc.z.,ajne ONZ, 
Arabski plan strategiczny przewidu;e zaata- zw;ołane celem zbadania problemu paileti1yń· 

kowanie Palestyny z północy, :te wschodu skiego, ma w na}hliuz.ych dniach p!"l:erwać 
i z południa. swe prace i przekazać tę sprawę przys:clemu 

Z północy DUi.ją ruszyć do natarcia wojska Zwyczajnemu Zg•romadzeniu Generalnemu, któ
syry jskie j Libanu, ze wschodu - legion arab· I re zbierze się we wneśniu w Pary-LU: 

Przyczyny dymisji Spaaka 
LONDYN (PAP) - S.pecjalny ko.respondent 

Reutera. akredytowany przy sztabie generał· 
nym armii ar~bskiej w Damaszku, podaje, że 

LONDYN PAP, - Agencja Reu1era dono<Si z 
Brukseli, że powodem decyzji premiera Spaa
ka podania się do dymisji jest opozycja w 
łonie partii socjalistycznej, której Spaak jest 

przywódcą, w sprawie subsydJów dla szkół ka 
tolicki>ch. 

Rząd be.Jgijski opierał się na kóaJk:ji partii 
socjalistycznej i par.tii „chrześcijańskich &o• 
cjalistów" (katolików). Demonstracje hitlerowców W Belgii jest około 800 s7Jk.ół prowadzonycll 
przez kler katolicki, oprócz szkół należących 
do państwa. Szkoły kato.Iickie otrzymują od 
rządu sulbsydia w wysokości 475 mi'lionów 
franków. w amerykańskim sektorze Berlina 

BERLIN, PAP. - Hitlerowcy dają coraz I tlerowców, którzy z. okrzykiem „jesteśmy na. Należąca do koalicji rządowej pairtia c.hn-e-
bezczelniej i jaskrawiej o sobie znać w ame- rodowymi socjalistami" zaczęli ka.mieniami ścijańskich socjalistów zażądała zwiększenia 
rykańskim sektorze Berlina. Po napadach na obrzucać okna mieszkania, gdzie wisiał, pozo- tych subsydiów do wysokości 550 mi.lionów. 
biura pą.rtif socjal~s~ycz~ej, :ia ~z~onków zwią stawiony jeszcze Po obchodzie t-ma_Jow~1!1 Po odbyciu narady z frakcją parlamentarną 
zku "'.olneJ rnłodz1ezy mem1eckie31 se~tor. ten c~erwony szta.?da_r. Przechodzący uh~ą zol partii socjal • demok.ratyc~nej, premier Spaak 
stał się znowu terenem demonstrac31 h1tle- merz amerykansk1 wtargnął sam do mieszka I przekonał się, że nie otrzyma w parlamencie 
rowskich. rtia, zdarł czerwony sztandar i wyrzucił go na j poparcia swego własnego stronnictwa dla u-

Na ulicy Maxstrasse w dzielnicy Scąoene- ulicę. Policja niemiecka przyglądała się bez stawy o zwiększeniu subsydiów rządowych na 
berg zebrało się kilkudziesięciu młodych hi- czynnie tym wystąpieniom. • szkolnictwo katolickie. 
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na terenie parku w JULIANOWIE NIEDZIELA 
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9 odbądzle slą 

maja 1948 r. WIELKA CAŁODZIENNA maia 1948r. 

pod haslen1 „Gl:.05 

HUMOR! RADOSC! WESELE! 

10 ORKIESTR pnygrywaó będzie do tańeal 

Występy artystyczne ulubieńców publiczno~ 
ści z Hanką Bielicką, Adolfem Dymszą, Tolą 
Czajkowską., Stefcią Górską, Karolem Hanu
szem, Karolem Koszelą, Franciszką Leszczyń. 
ską, Zygmuntem Łuczakiem, Michałem Sla
sldm i Zofią Sykulską. 

Zbiorowe recytacje w wykonaniu artystów 
Tea.tru W. P.! 

LUDOWA 
511'01/łf CZI' T ELNl6'0!lf 0 

Czarodziejskie sztuki mistrza Ra.migani! 
Mecz bokserski „ZRYW-WŁO.KNIARZE"! 
Popisy gimnastyczne i walki zapaśnicze! 
Występy artystów świetlicowych i kapela 

dzieci z Moszczenicy! 
Tańce akrobatyczne! 

Tanie i obficie zaopatrzone bufety PSS i PCB 
Specjalne zabawy dla. dziatwy 

pod kierunkiem WYkwałillkowa.nyeh opieku
nek! 
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Wstęp za biletami: normalnymi - w cenie 150 zł; ulgowymi, dla członków Zw. Zawodo
wych - 100 zł; ulgowymi dla stałych Czytelników „Głosu" I ich rodzin (za okazaniem 
5 kuponów, zamieszczanych kolejno od dnia wczorajszego w „Głosie") - 20 zl. 
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Ode. zwa I m • M Brytyjski socjalista Arthur - a owa ar osa wstąpił do partii komu istycznel 
LONDYN, PAP. - Znany dz1alacz labou

rzystowski Dan Mac Arthur, opuścił 1Zererl 
Labour Party i wstąpił do a.nglelskłeJ pariil 
komunistycznej. 

Faszyści ogłosm stan wojenny w Atenach i Pireusie 
ogł~~0J;;;'l 1

- RoZ!!łośnl~ W~lnej Grecji sprawiedliwości w rządzie premiera SofuliiSa, fących zaufanie do armll l fe/ dowództwa" -
n o· edti ę ~zoma3ową ow dcy naczel· Jak wiadomo, minister sprawiedliwości, Chrl· karane jest długoletnim więzieniem. 
Meg k gr. ej a·rml! demokratycznej, generała stos Ladas, odpowiedzialny w głównej mierze RZYM (PAP) - Rozgłośnia Wolnej -Grecji 

ar.Nc:'r~d cie 
1 

. za bestialskie prześladowania demokratów donosi, że oddziały greckiej armii demokra- Mowy gubernator Indii 
'głosi odgre i jeg~ ~en;iłokdra~y7=a arm~a greckich, zginął w sobotę z ręki zamachowca. tycznej zbliżyły się do miasta Janiny i olwo-

. ezwa - „w1~1 z1en 1 Ma1a RZ ( . ł • , ·dz· · 
w pierwszych ueregach walki przeciwko ob· . :'M P~P) - Agencja Eleften Ellada do· rzy _Y ~g1en z moz ierzy na stanowiska wojsk 

LONDYN (PAP) - Agencja Reutera dono· 
si z New Delhi, fo dotychczasowy gubernator 
genere.Inf dominium Hindustanu, lord Munt· 
batlen ,ustqipi ze swego stanowiaka 21 CZel1W· 

ca br. Nowym gubernatorem Indii mianowany 
będzie obecny gubernator zachodniego Benga· 
lu - Chakravarty Gopalacharl. 

cemu imperializmowi i zdrajcom narodu. Grec. nos:, ze choc1azA ustawa o ~ro\~ad~eniu ~tanu atensk1ch. • 

ka airmia. demo~ratyczna przeciwstawia się WOJ~nnego w t~nach, reus1e r ok~hcach * • 
skutec-z;nie wściekłym wysiłkom imperialistów stolicy greckiej nie została jeszc_-ze zatw1er~- ATENY (RAP) - Mszcz11c gię za zamach na 
amerykańskich 1 ich faszystowskich agentów i:ia. przez parlan:ien~, rząd Sofulisa wv.rowadz.o miniBtra sprawiedliwości Grecji, minister po
w Grecji, mającym na celu zakucie narodu JU~ ustawę. w zyc1e. Ogłoszono godzmę poh· rządku publicznego podpisał wczoraj 140 wy· 

gredclego w kajdany 1 uczynienie z Gr .i k _ cy3ną pomiędzy 12 w nocy a 5 rano. Pocz.:iw- roków śmierci na działaczy demokratycznych. 

Ionll oraz bazy wypadowej militarystó eCJ 0
• Bzy od . 8 wieczorem posterunki żanda,rmerii za· Dzisiaj dokonano egzekucji 115 skazańców. 

rykańaklch. Grecka armia demokratycz:a ~~- trzymuJą .wszystkie samochod~, .zbliżające ~ię W Atenach samych odbyła iSię egzekucja 25 
czy 0 niepodległość ojczyzny 1 0 

wyz 1 . do ~ten 1 przeprowadzaf11 rew1z1e, poszukuiąc demokratów. Minister porządku publicznego 
ludu grediego ora:t 

0 
utworzenie now wo e~I~ br.om. Zakazane jest ogłaszanie jakichkolwiek wydał zarządzenie, aby do 10 maja zostały wy

mokratycznego pafistwa greckiego. ego, e wiadomości ? BJ'.tuacji w~jennej prócz oficjał- konane wszystkie wyroki śmierci na terenie 

~ Dn. 7. !I. b. r. o godz. 9-tej rano od
będzie się w kościele akademickim 
O. O. Jezuitów przy ul. Sienkiewicza, 

UROCZYSTA MSZA SW. 

Wnystki& narody świata są z nami i wy· nych komumkatow . gn~ck.1ego szt~.bu general· całej Grecji. Liczba skazanych na śmierć wy· 
rataj\ nam w dniu święta 1 Maja SW!\ solidar- nego. Rozpow6Ze<"hmame mformac]l „podrywa. nosi obecnie 830 osób. 

z okazji 50-lecla wspólnego pofyda 
małżeńskiego, ob. ob. 

ność". 

PrzeeyłeJ.I\<: wszystkim tobllerzom, wakzą
ym pod aitandarami gredtlef armil demokra-
C%?lej poi.drowienla 1~zomajowe, generał 

Markos wzywa Ich do ~dwojenia wys/lków dla 
rozbiela planów obcych agresorów J zdrajców 
narodu greckiego. Gen. Markos kończy swą 
oder.vę, oświadczając glębokq wla,rę w całko
wite rwycfęstwo demokratyczne/ armil Wolnej 
Grecji. ' 

RZYM (PAP) - Z Aten donoszą, że mini· 
ster bei;piec:zeństwa, Ko~tanty Rendis, został 
mJanowany róWll.leż tymczasowym ministrem 

Silny wzrost 
włoskiej part i i komunistycznej 

Jak donoszą z Rzymu, od chwlll ogbnzenia 
wyniku wyborów we Włoszech, fysiqce robol· 
nlków i chlopów wstąpiło do szerngów pai tli 
komuni~tyczn~/. Najwięk5zy prz.yplyw nc· 
wych członków do ~ej partii nastąpił w Rzy
mie, Mediolanie, Palermo, Piombino, Livorno 
I Turynie. 

W ciągu jednego dnia w Neapolu 600 110-

wych członków wstąpiło do par~il komuni
stycznej. W Chiggl uś, tak samo w clą;r<t jed· 
nego dnia zgłosiło swój akc~ 1.500 osób, 
% czego więk.szl\ część !Stanowiły kobiety. 

Milion członków 
Uczy bułgarski front narodowy 

SOFIA (PAP) - W Bułgaril• zakończono' re
organizację frontu ojczyźnianego, tworząc /ed.· 
no/ilą, polityczną organizację. Na terenie kra· 
ju powstało ogółem ponad S' tysięcy oddzia· 
łów frontu ,s.k'llpiaj1lcych w swych szeregach 
milion członków. 

Bomba w Londynie 
LONDYN (PAP) - W miejscowości Wol

werhampton został zabity w poniedziałek pod· 
czas otwierania przesyłki pocztowej 26-let.ni 
Rex Farran. Był on bratem kapitana Roy Far· 
rana, uniewinnionego przez sąd wojskowy w 
Palestynie i zanutu zamordowania młodego 
Żyda. 

W paczce adresowanej na nazwisko kapi
tana Farrana, znajdował się materiał wybucho· 
wy. Farran otrzymał w ostatnich tygodniach 
kilka listów ,pisanych w języku hebrajskim, 
w których grożono mu śmiercią. Jak się przy
puszcza, zamachu dokonali terroryści żydow· 

scy, uważają.cy nad;i.l, że Farran był sprawcą 
zamordowania młodego Zyda w Palestynie. 

- Dobrze, kapitarue, - opuśc1ł głowę pro
fesor, ale zaraz ją podniósł i popatrzył z nie
pokojem na Sawieljewa: - Ale jest już kilka 
minut po jedenastej, a ten przeklęty Launitz 
wyraźnie wspol'hinał, że punktualnie o dwu
nastej w nocy ma się stać coś strasznego„. 
Czy kapitan w to wierzy? Czy to rue nowy 
wykręt tego przebiegłego Niemca? 

Sawieljew spoważniał i przez sekundę wy
trzymał pauzę. Wzrok jego mimo woli skiero
wał się ku zegarkowi. Wskazówki pokazy
wały piętnaście minut po- jedenastej. Ter
min, o którym wspominał aresztowany Lau
nitz zbliżał się. A pułkownika Chołomskiego 
jeszcze nie było.„ I to właśnie potęgowało 

zrowmiały niepokój Sawieljewa. Podniósł 

słuchawkę telefoniczną i rzucił lakoruczny 
rozkaz: 

- Przyprowadźcie do mnie za dziesięć mi
nut zatrzymanego Launitzal - Odkładając 

słuchawkę z powrotem na widełki, Sawie
ljew zwrócił się do Kuźruecowa: - Zaraz zo· 
baczymy, czy Niemiec mówił prawdę, gdy 
przestrzegał nas przed dwunastą w nocy ... 
Mam wrażenie, że wyśpiewa nam wszyst
ko„. zresztą, ·zmusi go do tego pułkownik, a 
wtedy dowiemy się i o losie Jakowlewa! 

Niemcy na koni erencji w Hadze 
PARYŻ PAP. - Dzienniki do:1osl~, że do 

Hagi wyjechała delegacja n iemiec1.:11., skład~· 

jąca się z 35 osób. Delegacja ta weżm ' G udz:al 

w konferencji, pośwl~onej sprawie ,.Sta11ów 
Zjednoczonych Europy", a zorganlzcwanej 
przez prawicowe organizacje zachodn!ej Eu
ropy pod patronatem Churchllla. 

PrzeJaw „ojcowskie; żqcz!iwości0 

ALEKSANDRA 1 ELEONORY 
KRZECZKOWSKICH 

o czym zawiadamiają krewnych, PIT.7-
jaciół i znajomych 

Jubilaci 

Łódź, ul. Abramowskiego 1 m. 12. 

Walyk n potwierdz 
Palą zdziwienia, oburzenia i protestu pn:y- to sugeruje 1161 papietat aktem ze~ty, lecz I Zamiast wyciągać z :i:amlerzcMej przeazlo· 

jęła opinlii polska ogło5zone dwa tygodnie te· czynnością konieczną I ormalnle mankcjono· ści i drukować na wielu monicach lliSty pa
mu wyjątki z orędzia papieża do biskupów n ie- waną decyzjami międzynarodowymi - w ra· pleża Celestyna VI, byłoby w tej chwili dnle

mieckich. Ale zamiast wyjaśnień, tłumaczeń mach rewindykacji historycznych ipraw pań· ko właściwiej powiedzieć na lamach pra!y ka

czy prób „interpretacji" tego listu, łagodzą- stwa i narodu polskiego oraz czechosłowac- to/lckief coś niecoś o liście - Piusa XII. Nie 
cych pierwsze jego wrażenie, doczeka!M\my kiego. przestaniemy się tego dopominać, bo rbyt !e· 
się z powalanej strony czegoś cabkiem innego. Komunikat radia wat)1<:ańskie90, potw!er· steŚiny ciekawi, co mają do powiedzenia na 

Oto d. 27 kwietnia radio watykańskie po· dzający treść llłynnego listu, należy uwatać za ten temat cl, którzy nie przl!\!ta:wa.11 na.a zapew 
twierdziło oficjalnie tekst listu, drukowanego przejaw szczególnej wrogości Watykanu do niać o „ojcowskiej iyczliwośd" Plusa XU dla 
już w prasie, ;podając przy tym wyjątki z te· naszego kraju, co - oczywiście - ma godną - Polski. .3. O. 
go dokumentu: pocJk1eślenia wymowę polityczną. 

„Swial powinien zapomnieć J przebaczyć • • • 
Niemcom - głosi radio watykańskie - Jch Jest rzeczą wieka chairakiteryatyczn!l. te 
zbrodnie wojenne. Jest obowiązkiem wszy- pomimo upływu dwóch tygodni od <'hWili 
&tkicl1 dopomóc !emu krajowi w odbudo· ogłos'Zenla wiadomości o Uście Piusa XII, na
wie„. Znamy zbrodnie, popełnione przez sza hie.rarchia kościelna i nasza praea katollc· 
hlllerowców w rejonie od Wisły do Wołgi, ka milczą w sprawie tego listu jak zakilęte. 
ale tych faklów NIE MOŻNA UWAZAC za Być może grala tu rolę nad'Zieja, że z biegiem 
wytłumaczenie wygnania z NIEMIECKICH czasu wszystko to utrze się, uloty; przyclch· 
TERENÓW WSCHODNICH (!) ludności nie- nie i zapomni. 
mieckiej, poniewaz wygnanie Io - wyda· Milczenie wprawdzie często bywa „tlot&11" 
rzenfe bez precedensu w historii - nastąpi- ale są też milczenia niebezpiecme i niegodne. 
Io już po zakończeniu wojny". „Kto milczy - potwierdzać się zdaje", mówi 
Uważamy za zbędne komentować szerzej I stara maksyma„. Czyżby naprawdę !sl'lieli 

treść tego nieslychąnego wystąpienia, zwró· w Polsce ludzie, czyżby naprawdę były takle 
cimy jecj.ynie uwagę, że ;przesiedlenie ludności koła, dla których Interesy sprzymierzonej 
niemieckiej do Niemiec nie jest bynajmniej wy I z dolarem polityki watykańskiej są bliższe, 
darzeniem „bez precednsu" i nie jest też, jak niźli interesy Polski? 

zmarła nagle, 

ś. p. 

ZOFIA SIEDLECKA 
~ pracownica Oddziału VII P. Z. Z. P. Dz. w Aleksandrowie 

W Zmarłej tracimy dobrą i sumieną pracownicę. 
Pogrzeb odbędzie się drua 6. 5. 4 8 r. o godz. 16-tej w Aleksandrowic 

KIEROWNICTWO, RADA ZAKŁADOWA i PRACOWNICY 
ODDZIAŁU 7 P. Z. Z. P. DZ. w ALEKSANDROWIE 
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W KIOSKACH 
(BECZKACH) 

FERMENTACYJNEGO 
PRZEMYSŁU 
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~ POZNANS ICH .,,,. 
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50 natychmiast s~efa ~lużby bezpieczeństwa! 

1 
czy uda mu się wypalić papierosa, nim ktoś 

Szef bezp1eczenstwa sam był do głębi wejdzie do gabinetu. 
wstrząś~ięty tym ~vszystkim co się stało. Czul Nagle usłyszał lekki trzask. Drzwi powoli 
dobrze ze oburzenie Rummla było po stokroć zaczęły się otwierać i na progu ukazała się 
słuszne. Urywanym głosem zapewnił rozju- gruba i niska postać Rummla 
szonego obersturmbahnfuhrera, że wszy~tkie · 
jego rozkazy będą natychmiast i jak najki- „Za sekundę o jednego ss-owskiego łotra 
ślej wykonane. Ale Rummel szalał w dal- będzie mniej - uśmiechnął się w duszy Ja
szym ciągu. kowlew". Zastygł w ·wyczekującej pozie przy 

biurku, nie wyciągając z kieszeni kurczowo 
Kurczowo ściskając rękojeść rewolweru, 

Jakowlew przysłuchiwał się odgłosom tej bu- zaciśniętego rewolweru. Czekał co nastąpi 
za chwilę, spokojnie patrząc na bladą twa:r 

rzy, która szalała na korytarzu. Rozumiał obersturmbahnfuhrera. 

Profesor spojrzał na Sawieljewa. W oczach 
jego były jeszcze ślady niepokoju 1 zdener
wowania. Staruszek naprawdę był mocno za 
niepokojony o los wybawcy. Kapitan rów
nież, się niepokoił o to, co miało nastt:· ~ć, 
według słów Niemca, punktualrue o północy. 
Mimo woli wzrok jego kierował się ku wska
zówkom zegarka. Minuty płynęły, za chwilę 
do gabinetu miał być wprowadzony Launitz. 
Kapitan Sawieljew był pewny, że tym razem 
uda mu się wyciągnąć od Launitza tajemnicę 
losu, . jaki spotkał Jakowlewa oraz rozwi'lzać 
zagadkę złowieszczej północy. 

dobrze, Iż za chwilę burza pr.enieBie iSię do 
gabinetu. Wiedział również, iż będzie to 
prawdopodobnie ostatnia jego przygoda w ży
ciu. Miał dosłownie policzone minuty, gdyż 
Rummel stał już prawic po tamtej stronie 
drzwi, wydając szeptem jakieś rozporządze

nia. Jakowlew zdawał sobie sprawę z tego, 
że niewątpliwie Niemcy domyślili się wszyst
kiego i za sekundę na jego głowę spadnie ca
ły ciężar wyrafinowanej kary na jaką tylko 
będzie stać rozjuszonego obersturmbahnfuh
rera. Radziecki oficer zdecydował się na 
wszystko. Nie miał zamiaru oddawać się spo 
kojnie i bez walki w ręce wrogów, chociaż 

ROZDZIAŁ SIÓDMY z góry wiedział, iż rezultat tej beznadziejnej 
I. walki jest przesądzony. Wszak sam słyszał 

Twarz Rummla zmieniła się nie do pozna· na własne uszy, że cały gmach został otocze
nia. Oczy wyłaziły z orbit ze złości i obu- ny przez gestapowców. 
rzenia, których nie mógł powstrzymać gruby Spojrzenie Jakowlewa padło na okno, ale, 
obersturmbahMtihrer. Był czerwony, nerwo- niestety, to wyjście również było dla niego 
we skurcze wykrzywiały mu twarz w okrop- zamknięte. Zresztą, gdyby nawet udało się 
nym grymasie.„ jakimś cudem uniknąć rąk rozjuszonych ge-

- Mordercy muszą być schwytani! - stapowców, wszystko jedno nie uszedłby da
wrzeszczal iak opętany. Głowami odpowia- Jeko w mundurze już zdemaskowanego pse
dacie za schwytanie tych przeklętych zabój- udo-Launitza. Lekki uśmiech wykrzywił u
ców! Sam będę dozorował abyście spełnili I sta radzieckiego oficera. Pozostawał nadal 
wszystko co jest w waszej mocy. Zawołać spokojny, zastanawiając się jedynie nad tym, 

Rummel, nie mówiąc an! słowa, przeszf 
wał wzrokiem stojącego przy biurku Jako
wlewa. Jakiś głos wewnętrzny nakazywał 

radzieckiemu oficerowi zachować spokój, mi
mo, że każdej chwili spodziewał się strzału, 

który zakoilczy życie odważnego radzieckie
go wywiadowcy. Pełna napięcia pauza trwa
ła dość długo. Wreszcie, Rummel odwrócił 
się na sekundę w kierunku nawpół otwartych 
arzwi I rozkazał komuś, kto się znajdował na 
korytarzu: 

- Wydajcie rozporządzenie, aby natych
miast rozstrzelano połowę zakładników ro
syjskich, którzy znajdują się w więzieniu! 

Co mówię, - połowę, ruech rozstrzelają 

wszystkich! I to natychmiast, zrozumieliście? 

Ciężko stąpając ociężałym krokiem ober
sturmbatmfuhrer zbliżył się do Jakowlewa 1 
chciał coś powiedzieć, robiąc nieznaczny ruch 
ręką. Podświadomie prawie Jakowlrw cofnął 
się nieco w tył gdyż zrozumiał, że nieunik
niona chwila decydującej rozgrywki nastą

piła. Powoli zaczął wyciągać rewolwer z kie
szeni... Nagle Rummel odezwał się, sapiąc ze 
zdenerwowania 1 oburzerua: • 

CD. c. n.J 
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Od REE i ł T11EKD do „Miejskich Zahladów KomunikacJJi nlJch" -la i tnien·a tra aj ów o z • 
Po odbudowie - rozbudow urządzeń· i taboru 

' 1lok 1898 był historyczną datą w dziejach I pierwszej chwili istnienia tram;wa jów łódzk:<"h 
naszego miasta. Magistrat Łodzi w r. 1897 za- bez przerwy, od 50 lat trwa na swoim poste
wari umowę z Towarzystwem Łódzkich Dróg runk•i. 
t.elaznych na budowę 4-ch linii tramwajowych, W warsztatach stoją wozy, przeznaczone do 
pi~rwsze zaś tramwaje rusryły po roku ulica- reroontu kapitalnego. Koszty remontu są J'l"C
~1: ~d. Placu Kościelnego przez Zgierską, No- n.e w·ększe, niż przed wojną. większe hthV'Em 
womie;ską, Plac Wolności do Placu Reymon- je;~ przeciążenie tramwajów, i to aż !•zykrot
ta; druga linia szla od Starego Cmentarza, nie. Zmienia się więc szkielety, dachy, P·JChvo
przez Cmentarną, 11 Listopada do P:acu Wol- zi<l. ohe<-nie przerabia się również 5 wagonów 
noki; trzecia - od Parku na Helenowie pr-zez pr.1ynepnych na silnikowe - będą une Ekcń
Nowotki do Placu Wolności, a czwarta - od czcne w roku bieżącym, przybędą nam w:ęc 
Piotrkowskiej przez Narutowicza do Dworl"a n iw~ tramwaje. 
Fabrycznego. Linie tramwajowe wynosiły RMmawiamy i jednym z rnbotni1<ów -
wówczas 10,3 kllomelra. Było to n'ewiele. jed- low. Bronisławem Zwolińskim z PPR, pr'lc.iją
nakie dla robotników łódzkich stanowiło cy'll przy wlertarkach: - „Atmo-sfera nrócy 
1Pf8Wdz.we cobrodziejstwo - mogli jeździć je<;· tu hardzo dolHI! - mówi. - Przy na~·y<h 
<lo pracy tramwajem - był to kh jedyny śro- warszta:ach współprarulcmy z towarzyi;zami 
dek lokomocji. z bratniej partii i w ten gryosób wyku v~ się 

W miarę upływania 1 t, tramwaje łódzk'P. na·za j dność - jedność pra<"y I ideolo'lil". 
roua •aly g;ę i przyhrwalo im cora:z: więcej Tego same!?o 1d11nia je6t towarzysz z PPS -
nowych Unii. Inną jest t>prawą, że były one forlan Adel . który mówi o wyhltn;e dobry-:h 
ciągle przedsiębiorstwem prywatnym, koncc- warunkach koleżeńskiej 'ł.'Spółpracy. 

klch tramwajów. O tym, jak bardzo wzrosły 
potrzeby świadczą cyfry: w roku 1939 tram
waje przewoziły miesięcznie 6,4 miliona pasa
żerów, w rokt1 bieżącym miesięcznie przewozi 
się około 18 milionów Judzi. Z taryfy ulgowej 
knrzysta w Łodzi 73 procent pasażerów, pod
cn6 gdy w Warszawie - 53 procent, w Po
znaniu - 37,9 procent, a w Krnkowie - 47,1 
procent. O wydajności poszczrgólnych pracow
ników KEŁ .~wiadczy również statystyka: oto 
na przyklnd w Warszawie no 1 pracownika fi· 
zyczncgo Tramwajów przt"Wiez'ono w clqgu ro
ku 52.000 pasażerów, w Poznaniu - 42 tysiące, 
we Wrocławiu - 64 tysiące, a w łodzi -
najwięcej ze wszystkich miast Polski, bo aż 66 
lysiecy pasażerów. 

50 lat istnlenia łódzkich tramwajów łączy 
~ię ściśle z h;5torią naszego mlo<'!ta - łódzkie 
fabryki, będące własnością obcych fabrykan
tów, przeszły na właGność m"s pracujących -
również I tramwaje stały się wres7.cie wlas
nokią ogółu, popularnym środkiem kom11nlka
cji, którego celem jest przede wl!lzystkim za-

PRACA I POTRZEBY I 5pokojenie potrzeb mas pracujlłcych, 11 nie na-
D • ektor KEŁ. ob. Cz ław Wawrzyński, py<:hanfe ki~zeni paeożytujący<:h akcjonariu· 

po ·azu•a nam tablice, llu-.;trujące pracę łooz- M. Zaleyska. 

ajonowanym przez Magistrat t obliczonym wy
lącztiie na wysokie zyski akcjonariuszy przy 
minimalnych Jnwe3tycjach. Obcy kapitał umie
e:rczony n jplerw w Towarzy-stwie lódzk1<h 
Dróg Zelaznych, a następu· w prywatnej 
•póke akcyjnej pod nazwą Towarzy5two Ko
lei Elektryczne Łódzkiej - dbał wyłącznie 
o wla~me dywidendy, które rosły w miarę wy
l}'aku polskieqo robotnika i rabunkowej eka-
ploatacjJ taboru. , 

Na tym etapie ustala łód7kie tramwale 
wojna. Niemcy również nie przyłożyli ręki do 
re1zwoj11 tramwajów łódzkich, a kiedy nas'ą· 
'fliło wyzwolenie, zostdwili zdewastowane '\\<ar
ntaty, zrujnowany tabor l wsry.stko trzeba by· 

,........,......~~-..... 

! Zmnie szyły s ~ • r •. •Yi1•l nla ~ 3 proc. I 
ło iacząć od nowa. 

Obecnie K.Eł i łWEKD, skomasowane w jed
no przedsiębiorstwo, zostały upaństwow:one 
i w IlaJbliiszyc.h dniach będą prtekaza'.1'! m a
stu pod nal':wą „Miejskie Zakłady Komunika
cyjne'" 

ł 
Urząd Statystyczny w naszym mieście masła ,~pad/a . ! 

prowad7; stalą statystykę cen i knsztów Jeżeli chodzi o ceny art •kulów przP.my-
u tr!!;ymania. Jest to dokładny .~prawazian słc,wych. to przede wszystkim zaznac1yła 
ruchu cen. . eiit obniżka cen obuwia - o 10 procent. 

W ciągu miesiąca kwietnia ceny na ogół P1 iyczyną tego był fakt nadejścja wielk:ch 
były całkowicie ustal;f/;zoivane a ceny nie· ilośc' butów z Czechosłowacji, ornz przy-

ł 
któryc/J artykułów picr·vsze; potu."bY ma- dz 'aiy obuwia na karty aprowizacyina. \ 
dly. Tak na przykład, cena jaj zmniejszyła D1: ęki stabilizacji i obniżce cen na n·e- ( 
się o 18,5 proc. w porów:ianiu z m c,,,ią-::~m które artykuły, w ostatnim m;esiąc 11 kooz· 1 
marcem. Ceny pienywa, mąki, mięsa i tłu- ty utrzymania sr1adły o 2,5 proc., a koszty 
szczu me uległy żadnym wahaniom, a cena "y:tywienia o 3 procent. (m) 

,-.....-...,-.,.._..,.,,..-~ - ---- ~~~~~·~~~,..._........,_..,„~ ..... ~ 
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Zdzisław GórzyńskJ 

W maju rozpocrnle •tę w Pradze Czeckłef 
Międzynarodowy Festlvał Muzyki Slowlań
skleJ. 
Dzień 18 maja br. połwlęcony 101tmłe w1p6ł 

czesnej muzyce polskiej. W uroczyttym tym 
koncercie weźmie udz:ał dyrygent Łódzk'l•J 
Filharmonii Zdqisław Górzyński oriu planiflta 
Stan'.slaw Szpinalski. Udńał dwóch :znakomi
tych artystów prz •niesie i pewnością nowe 
sukcesy sztuce polskiej na forum m!ędzyna• 
rodowym. 

Ruch ludności lid zl 
W ostatnim miesią<"u sprawo?.d3W<'zytn 

ilość mieszkańców Lodzi wynoslla 584 23e 
o.9ób. Urodzeń zameldowaM 1335. Jloit zgo
nów wynosiła 569. Przyrost naturalny wyraża 
się cyfrą 766. 

Poza tym s ale dri nauego mia ta napływa 
lndndć z innych mia~t kraju. W ostatnim 
m'es:11ru przyrost napływowy wynosił 1155 
csób. • (z.) 

Rocznica 50 lal istnienia tromwaiów łódz· 
kich, up-ływają<"a w roku bieżącym, jest jedno
cześnie datą. w której warsztaty I zakłady 
tramwajowe wchodzą w okr~ ulepszeń tech
nicznych i otrzymują zmodernizowane urzą
dzenia. Odbudowana została spa:ona zajt?zdnia, 
wydział drogowy KEl. buduje nową zajl!zdnit: 
na ul. Dqbrow,,kie/, 107.budowuje się ciągle 
1 powiększa su:ć tramwajową do robotniczej 

11-nr n1-11n 1111 1111-1111ma1111..-1111aama11n 1111111m111111 m1-11111t:9m1111-i111-1111 

dzielnicy na Stokach. 
Kiedy zwiedzamy wars2taty przy ul. Tram

wajowej. bije w oczy przede wszystkim dużo 
ilość czę~ci zastępczych, znajdujących się 
w halach warsztatowych. Są to siln!ki, podwo
zia, gotowe 1eatawy itół - I wiele innych czę
sci zamiennych, tak. aby wi)z znajdu•ący eię 
w naprawie, szybko mógł b. c doprow1dzony 
d11 stanu użyteczności. Wozy kursujące są pod 
stalą ohserwacią a po przebyciu oheślonej 
liczby kilometrów podlega ją remon!owi. 

\Vszędz1e wre wy•ężona I energ.czna pra a. 
Prncuje tsię sys!emem qo~nnrl;irrzym, v.y

'kcnują<' wszy;;t.kie n:e2będne do remontu wci
:iów elementy przeważnie na miejscu -· na 
wla~mych tokarkach i obrabiarkach. 

N A UL. TRAMWAJOWEJ 
Najwninie1sze wydziały KEŁ mieszczą ~Ję 

przy u/. Tramwa!owej; wydział drogowy. któ
ry pracuje nad konserwacją torów I rozbudo
w~ ich przygotowuje <:7ęści zamienne to:0we, 
następnie war•ztaty główne t zajezdnia oiaz 
wydział energetyczny, gd"Zie doprowadza się 
energię do sieci tramwajowej. W tym cstat
nim wydziale pracuje Karol Ryder, który od ....,._.,..,'l.>, ..... -.._. ______ , ________________ ~ 

Sprawy o wyłączenie 
z s11ołeczeństwa polsk ·e o 

W dniu wczorajszym w Okręgowym Sądzie 
Karnym po raz p!erwszy odbyły się sprawy 
z Dekretu z dma 13 września 1946 roku o „Wy
lqczrn/u ze Spolecz<>ństwa Pol kii>go Osób Na
rodowo§ci Niemieckiej". Na mocy tego De
kretu poz ba w1a się obywatelstwa polskiego 

• f wysiedla się z Pol ki o;;Aby, które zachowa
ły odrębność niemiecką. Zasadn;czo 6prawy 
tego rod za JU nie ma ją nic wspólni>go ze spr a· 
wamt rehabilitacyjnymi - o odstępstwo od 
narodowości polskiej. Wnioski o prizbaw·en1e 
obywatelstwa składa Wojewódzki Urząd 13ez
pieczeń~!wa do odnośnego Starostwa. które 
pozbawia obv 'iatelolNa I zaw·adam:a iamte
re.;owaną osobę. W ciąqu 7 dni od otrzym11nia 
zaw:adom.ema można wnieść odwołanie do Są
du Okręgoweqo. Vvłaśn:e tego rodza1u wn?o· 
ski odwoławcze były rozpatrywane na sesji 
wczora 1szej. 

Rozpraw,e przewodniczył tsędzia Dll. ();;kar· 
. iala prokurator Maryewska. 

Dwa wnio kl zostały oddalone - to 'ZDll· 
ny, te Ericha lioenes I Hułda Schwarz otrzy
mały obywatel two pol~k'e. Swiadkow1e w <"h 
spr a w;ich zernall, że w czat ie okupacji zacho
wywały się one w s'osunku do Polaków lo
jaln!e I często ostneg11ły pr1ed niebl'2oiec2en
t>twem, grożącym ze strony Innych N:emców. 

Oberny wyrok Sądu Okręgowego upo .vaż· 
nla więc obie volksdeuts<'hkl do pozostania 
w Polsce. Jednakże prokurator ma jp5zcze pra
''"> do wznowienia dochodi!!nia w tych spn1-
Wal"h. Dochodzenie w tym WyP11d1rn mote z11-
końc1yć elę albo sporz1łd1en!em aktu oskarie· 
nia o odstęp5two od narodowości polskiej, albo 
W nniecilanlem ścigania. 

e 
k n 12 kr 1 

Wi;iciomoiĘć o przejściu przez cztery łódzkie 
tk~('.Z!ti n~ 11!-Jsługę 12 krosł«>n r07eszła się lo
tem błyskawicv nie tylko po ich macierz:vstej 
fabryce - PZPB Nr 1, ale wywołała zrozu
miałe wrażenie wśród najszerszych mas robot
niczych ł,orhi. 
Okazało się, że to, co rok temu ie~zc:i:e uwa

żano za fantazję .stało się ciałem" dzięki śmia 
!ości i ofiarności nicu~tra~zon~·ch pionll':-ek 
pracy: tow. K(lrzeniowskiej, Pvziakowej, Os
sendowsklel 1 Sewerynialrnwej. 

Te same robotnice, które ongiś wywołały 
sensację przechodząc z ob~ługi czterech kro
~ien na „szóstki" wywołały obecnie nowy 
pn: łom „ 

Dyrekcja PZPB Nr 1 zasypywana jest proś
bami robotnic. które pragną również przejść 
do rirncy na .,dwuna<:tkach". Na ra1ie jednak 
prośby te nie są uwzględniane. Przejście na 
obsługę dwunastu krosi!'n Dyrekcja uważa je
szcze na razie Z'3 imprezę o charakterze do
świadczalnym. Tymczasem toczą się dyskusje, 

W PZPB Nr 2 W PRZĘDZALNI (61 proc.). Na czterech krosnaC'h osiąenęła 1\1a-
STRONJ OSJĄGNĘł,A ARIA i\DAMU- ria Rajska 161,3 proc„ a Bronisława Olej-
SIAK 134,4 PROC .. A ANIELA CIE8łEL· nik 142,l proc. 
SKA tROWNIEŻ 6 STRON) 131.2 PROC. W PZPB Nr '1 w przędzalni (71\0 wrze
Maria Wałęzka (4 strony) uzy~kała 140,9 cionl najlepsze wyniki uzyskała: l\faria Wo
proc., Broni~ława Olejniczak 136,3 proc., źniak (173, proc.) I Maria Witt1ła Il 66 proc.). 
Bronisława Woźniak 134,2 proc„ a Helena W tkalni na „czwórk;:ich'' orłznaczyły się: 
Brzozowgka (3 strony) 147,6 proc. W tka!- Otylia Mikołajczyk (180,7 proc.) i Teresa 
ni nR 6 krosnach wysuneły się na czoło: Koza n I 17!1,0 prc.c.). 
Apolonia Wojnowska (175,2 proc.) i Janina W PZPB Nr 9 w przędzalni (3 strony) 
Zawiera (174,4 proc.). r Brom ław Ciuła w:vróżn!ly ~lę: Zof!a C'ie ielrka (146,1 proc.) 
osią1mął 171 proc„ Irena Drzew!tcka 165,3 i Jadwi a Guga (139 proc.). W tkalni na 
proc. Na „czwórkach" odznaczyły się: He- „szóstkach'' pierwsze miejsce zaji:;la Feli
lena Płachta (179 proc.), Marifl Jóźwiak ksa P kulska 163,8 proc.), Stanisław Ku
(175 proc.), Janina 7.iólkowska (172,l proc.) bik osiągnął 161,7 proc., a Józef Zakrzew-
i Jadwiga Paradzińska (170 proc.). ski 160.l proc. 

w PZPB Nr 3 w tkalni na „czwórkaC'h" W PZPB Nr 14 w przędziiln! wysunęła 
wyróżniły s;ę: Bronisława Matczak (174 się na czoło Slanisława Malinowska (l50 
proc.) i Daniela Mrówka f172 1>roc.). We proc.). Anna Swiątklewicz 1 MRria Melka 
współzawodnictwie zespołowym: zespól Ja- uzyskały po 147 proc. W tkalni na „!lzóst
nasika (121 proc.l, wyprzedził zespół Osiec- kach" wyróżniła się Franciszka Szymań
kiego (120 proc.). Zespół P.oclana (113.1 skn 046.5 proc.). 
proc.), uległ zespołowi Bl1chnera (121 W PZPB Nr 16 w prr.ędzalnl (800 wrze
proc.). zespoły: Szelesta i Mamrota, osią- cion) odznaczyły się: Genowefa Stańc1.yk 
gnęly po 107 proc. (147,2 proc.) i Katarzyna Kargier (141,8 

W PZPB Nr 4 w tkalni (16 kro11ien auto
matyczn~·ch) odznaczyły się: JózPfa Okzal\ 
(163,7 proc.) I Eugenia Filipiak (161 proc.). 
Prządka Regina Jaworska uzyskała 159,2 
proc. 

W PZPB Nr 8 w przędzalni ID20 wrze
cion) osiągnęła Genowefa Amhros1czyk 173 
proc., a Maria Bugajna 163 proc. W tkalni 
na „szó>lkach'' pierwsze miejsce 1ajął Wla
dy~law Mirecki (198 proc.). Jadwiga Ka-
czmarek II osiągnęła 190 proc. • 

W PZPB Nr 6 w przędzalni (750 wrze
cion) u"?yskala Janina Glińska 149.5 proc., 
a Ewa Rudzińska 147,2 proc. Zespół Mań
kuta (132,3 proc.), wyprzedził nieznacznie 
zespół Pacholaka (132 proc.). W t!rnlnl na 
6 krosnaci1 wyróżniły się: Wiktoria Matu
c:iak [163.8 proc.) 1 Marla Marciniec (163.2 

proc.). 
W PZPB w Pabianicach, tkau Karol 

Sniady osiągną! na 8 krosnach 140.8 proc. 
Stanisława Maksymowicz (6 krosien) uzy
kała 157,3 proc. Na „czwórkach" wyróż
niły się: Zofia Brożek ft 73.1 proc.) I Sta
nisława Bujnowicz (167,9 proc.). W przę

dzalni (750 wrzecion) osiągnP,la Leokadia 
Nnwak 148 proc. 

W PZPB W RUDZIE PAlllANICKIEJ W 
TKAl.NI (10 KROSIEN) ODZNACZYLY 
SlĘ: MARTA MAJER (177.2 PROC.) I IRE
NA ZIÓLKOWSKA (172,6 PROC.). Regina 
Poros (8 krosien) osiągnęła 161 proc., a Bal
bina Psiuk 154 proc. Na „szóstkach" od
znaczyły się: Janina Kłopotek (175,6 proc.) 
i Zofia Kubacka (162 proc.). W pr7.ędzalnl 
(3 strony) wyróżniły się: Józefa Grądzka 
(lPO prnr l i Helena Kocfołeok (16R proc.). 

czy należy zachować dotychczasowy ukłai! 
krosien, czy też należy zmienić ich ustawie· 
nic- Omawia się również różne inne szczeg6- · 
ly procesu produkcyjnego. Dopiero po z'oada
niu tych wszystkich spraw można będzie w 
sposób racjonalny zabezpieczyć przejście wy. 
kwalifikowanych tkaczy na ich życzenie na 
obsługę 12 kros:en. 

Już obecn!e dzięki specjalnemu dnstosowa• 
niu asortymentu. lllan na dwunastkach wyko
nywany jest w 140 procentach. 

Tow. Korzeniowska, podobnie jak I jej to
warzyszki twierdzą, że praca na dwunastce 
nie wymaga od niej specjalnego nakładu sił, 
że cała różmra w porównaniu z przebiegiem 
pracy przy obsłudze „szóc:tek" sprowadza się 
do tego, iż w ciągu 8 godzin pracy musi ona 
przebyć piesz9 dl uższą trasę, aniżeli uprze
dni o. 

Nie ulega jedn:ik wątp!'wości, że ostatni 
wyczyn tow. Seweryniakowej, Korzeniow
skiej, Ossendowskiej i Pyziak~wej stanowi 
nową erę w historii włókiennictwa polskie
go • 

Przem sł wełniany wa'czy o pie;wszeń:;two 
We współzawodnictwie tkaczy pracujących 

na dwóch krosnach kortowych w PZPW 
Nr 1 M::iria Terpllak i Irena Tarnowska osią
gntily po 150 proc. Bolesław Luciejewski 
uzyskał 147,2 proc. W PZPW Nr 2 wyróżnili 
się: Franciszek Pilarski (160 proc.), Wacław 
Rymarczyk (156,6 proc.) l Zdzisław Adam
czewski (152,3 proc.). W PZl'W Nr 3 wysu
nęli się na czoło: Władysław Droździewicz 
·(160 proc.), Józef Kowalski (159,4 proc.). Zo
fia Kokocik osiągnęła 154,1 proc. W PZPW 
Nr 35 pierwsze miejsce zajęła Lucyna Dą
browska (160 proc.). Tarleusz Bednarek osią· 
gną! 159,8 proc„ Józef Stępień 159,7 proc. 
W PZPW Nr 36 wyróżnili się: Jan Dudek 
(160 proc.), Stanislaw Maliszewski i Stanisław 
Wypych (po 159,6 proc.), Wacław Ebel (159,4 
proc.) i Wacław Gołębiowski (159 proc.). W 
PZPW Nr 37 wysunęła się na czoło Helena 
Niedzielska (131,2 proc.). Czesław Nowak 
uzyskał 130 proc . 

W PZPW Nr 39 odznaczyli się: Franciszek 
Piskorski (154 proc.), Ignacy Szwanke (145 
proc.) 1 Czesław Jachowicz (136 proc.). 

OFIARY 
Z okazll Imienin Zast. NaC'zelnika Wydziału 

Oświaty Zarządu m. Łodzi I Skarbnika Zarzą• 
du Tow. Kolonii 1 Półkolonii ob. Zygmunta 
Maciejowskiego, dzielnego orqanlzc:tora na po
lu wychowania i oświaty d11ie:i I młodzieży 
wraz i 1erdecrnym1 życzeniami zamiast kwia
tów wpłaca 23 Miejskie Przed~zkole kwotę zł. 
5.800 nc. rzecz Tow. Kolonii i Półkolonll na u
kup łóżko. pi~owego ,.l.m, Naa. Macle,jow"I 
skiego"- „ -
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M ark.6 urodził 6ię w iroku 1818, a więc dzie
cińs•two i mkidość przeżywał w ponurym 
okrresie „Swiętego Przymierza", które -

jak grobowy głaz - dławiło istnienie sprag
nionych wolności narodó·w europe}skkh. Po 
tym 111adeszla długo oczekiwana Wiosna Lu
dów - rnzpoczęły 6ię równoległe i niemal jed
nocz!!<S>ne ruchy wolnościowe, wstrząsające 
1DOdstawaml starego US•troju. Ale - jak wie
my - ten okres rewolucyjny nie zakończył 
się %Wycięstwem sil ludowych: proletariat 
był jeszcze zbyt slaby liczebnie i niedość 

Imię Jego i dzieła będą żyły przez wieki 

130-lecie urodzin K. Marksa 
5. V-1818 - 5. V-1948 

W marcu br. minęła 65 rOCTJlica §miercl Karola Marksa - dzisiaj upływa 130 lat od 
daty jego urodzin. W ramach 65 la·t trudnego i burzliwego żywota wielkiego myśliciela 
J reformatora, w ramach tego żywota - od pierwszych, m/od.zieńczych artykułów w opo
zycyjnej „Gazecie Reńskiej" do naukowej, organizatorskiej i publicystycznej działalności 
londyńskiej Marksa - mieści się i odbija dlugi szmat historii politycznego i społeczne
go rozwoju Europy. 

5y, która „rnie ma d1i stracenia nic rpróc2 
swych kajdan, a do zd.:;bycia ma świat cały". 
W przedmowie do niem eckiego wydania „Ma
nifestu Komunistycznego' w roku 1872 pisali 
Marks i Engels: 

„Jakkolwiek znaczna była zmiana sto
sunków w ciqgu ostatnich 25 lat, ogólne za
sady rozwinięte w tym MOJlife.~cie, pozosta
ją na ogół całkowicie słuszne także dziś. 
Coś niecoś należałoby tu i ówdzie popra
wić. Pralctyczne zascosowanie tych zasad, 
jak to oświadcza sam Manifest, zależeć bc;:
dzie zawsze i wszędzie od danych historycz-

nie okoliczności„.'' 

H iewątpliwie ogólne rasady „Manifestu" -
tego epokowego, programowego doku
mentu taktyki i strategii proleta.riackiej 

- były słusme nie tylko w roku 1872, lecz 
pozostają słuszne i diziś, 76 lat póżniej. Ale 
Marks ogarniając 6Wą przenikliwą i jasną my
~lą wszelkie możliwości przyszłego układu 
stosunków, zdawał sobie doskonale sprawę, że 
wcielanie w rzeczywistość haseł i zasad „Ma
nifestu" „zależeć będzie zawsze i wszędzie od 
danych, historycznych okoliczności". Próby 
„rewizjonizmu" podejmowa'lle z różnych stiron 
w >Stosunku do dziedzictwa myśl! marksistow
skiej, nie były nigdy dyktowarne uzasadnie
niami obielktywnych „okoliczności historycz
nych", lecz stanowiły wyraz oportunizmu, po
łowicznośd i tchórzostwa ze 6trony tych, któ-1 
rzy - •pragnęli myśl marksistowską rprzeksz.tał-1 
cić, spaczyć i wyjałowić z rewolucyjnego 5en
su i znaczenia. 

Str. S 

N 
a dTogę prakty=ego etosowania itasad 
marksizmu z U'W'Zględnienlem J~,toin.ych 
wa.runków historycznych i w im.ię neoy. 

wistego wy-i:wolenia mas pracujących z ka·pi· 
talistycznego jarzma - wszedł dopiero Lenin, 
kontyrnuator wskazań marksizmu, •wórca Re· 
wolucji Listopadowej i budowniczy nowej Jio· 
6ji, jako wzoru i przy!kładu państwa soCJ li· 
styczmego. Zaledwie 7 lat kierował Lenin re
alizacją dzleła, które „wstrząmęło światem", 
ale po jego śmierci tą samą, 5lu.szną, choć nie· 
łatwą drogą poszedł następca Lenina, }ego naj· 
wierniejszy W6półtojownik - STALIN, który 
poprzez trudy i wysiłki „pięciola tek", poprzez 
straszliwe doświadczenia wojny światowej 
i poprzez ofiarną pracę wokół powojenrnej od
budowy - prowadzi Związek Radziecki nie
omylną r~ą ku zwycięs·twu socjalizmu. 

Doświadczenia Leni.na l Stalirna - to ni& 
tylko umiejętność liczenia się z ,,danymi hi· 
storycznie okolicznościami", !e<:Z - zarazem 
zdecydowana wola rewolucyjnej walki .! 71WT· 
cięslwa bez kollllpromisu, takiej wal!kl ) takie
go zwycię-;twa, jakiego nieśmiertelnynt -r~· 
żym był Karol Marks. : 

Nad jego otwartą mogiłą w mal!'cu 1883 ro• 
ku Fryderyk Engels wyrzekł był pamiętne sło· 
wa: „Imię jego i dzieło będą żyły poprzez stu· 
lecia„." Niezrównana potęga pierwszego pań· 
siwa socjalistycznego, zwycięska walka o wol· 
ność narO<iów J wolność Judzko§cl, prowadzo
na przez zorganizowane mi11011y Judzi pracy, 
którym myśl marksistowska użycza samowie
dzy &polecz11ej - oto żywe - na dzisiejsze 
czasy potwierdzenie proroczych &łów Engelsa. 

B. D. 

w sobie '!:Warty, mieszczaństwo opoI'lunistycz- 1 
ne. Rewolucyj!Ile [porywy opadały i przygasa-
ły. Rosły i potężniały siły kapitali6tyczne. 

Z 
amach stanu Ludwiika Napoleona był po
CZil!tlkiem drogi, na której ikońcu znalazła 

Ponad 400 tysiący uczes!ników w pochodach 

aja ·na terenie województwa łódzkiego 
się wojna prusko - francuska, ikapitulacja 

Sedanu i Kemu.na Parysika. Po jej zdławieniu 
zatriumfowało mieszczaństwo francuskie, lżej 
odetchnął Bi>Smarclc l cala reakcja europejska. 
Ale niedługo trwało 05zolomienie tym pyrrhu
sowym zwycięstwem: po Europie, zakuwanej 
w dyby „uświęconego" ładu kapitalistycznego 
'Zaczęło krążyć „widmo komunizmu", którego 
tak bardzo bali się „papież i car„. francuscy 
1adyka1owie i niemieccy policj.auci" - i wszy-

y w ogóle maż.ni tego świata. Ostaitmi okres 
życia Marksa - to ponowny wzrosi fali rewo
lucyjnej w Europie, to powstanie I Międzyna
rodówki i coraz wyraź.niej zamaczająca się 
rola kierownicza proletariatu, 'Lljedinoczonego 
w dążerniu do wyzwolenia. 

T
reść his.loryczna okresu, w którym zamyka 
się życie Marksa, bvła dlań wielką lekcją 
poglądową i przeobfitym źródłem do-

świadczeń nie tylko osobistych, z których czer
pał substancje swych genialnych teorii refor
matorskich i pionierskich. Ale z drugiej stro
ny życie i dzieło Mark.sa - to wielki i. w:ecz
notrwaly wkład w historię owych czasów, któ
ra dzięki jego właśnie pracy i jego myśli 
przybrała nowy charakter i nowy kierunek. 

O 
orobek myśli Mark5a, kładący fundamernt 

pod rprawdcz;iwe i wlaściwe pojmowanie 
dziejów ludzkości oznacza już rnie tylko 

zwrot, ale przewrót w filozofii, w naukach hi
etorycznych, społecznych i ekonomicznych. 
Chodziło teraz już nie o to tylko, „by świat 
poznać, lecz o to, by go zmienić" - zmieniać 
zgodnie z zasadami socjalizmu naukowego -
najpotężniejszego oręża w ręku klasy dotych
czas wydziedziczornej i uciemiężonej. Tej kia-

Wsie miasta tłumnie manłfestowały pod hasłem fedności 
W ciągu ostatnich dni napływały ·neldun- madziły, według najbardziej s'kromnej oceny, lu gmi:n. sumy uzyskane ze zbiórek jeszoe 

ki z terenu województwa łódzkiego o prze- ponad 400 tysięcy Judzi. W przeddzień 1-go I w tej chwili !Ilie napłyrnęly. W jednym tylko 
biegu święta 1-szomajowego. Obecnie stw1er- Maja odbyło 6ię 148 akademii, w których powiecie, w Rawie Mazowieckiej, zebrC14lo 40~ 
dzić możemy, że w województwie lód7kim wzięlo udział około 100 tysięcy osób. tysięcy złotych na budowę Domu Zjednoczonej 
brało udział w pochodach i manifestacjach Piękne manifestacje odbyły się w Rawie Partii. 
ponad 400 tysięcy Judzi. Mazowieckiej, Kubnie, Łasku, Sieradzu, Ra- Zjednoczenie ruchu robo1nlczego pogłębiło 

Zwróciliśmy się do tow. Mariana Minora, damsku, Vlieluniu, Pabianicach i Tomaszowie w znacznym stopniu trojusz robotniczo • chlo;r 
pierwszego sekretarza Wojewódzkiego Komi- W obchodach święta l-6zomajowego zatarły ski. 
tetu Pol6kiej Partii Robobniczej o udzielenie się różnice partyjne. W pochodach w jednym Wielkie osiągnięcia gospodar<:'Ze l społea:• 
nam bliższych danych' co do p.n.ebiegu święta szeregu maszerowali towa•rzysze z PPR i PPS. ne na odcinku wiejskim partii robotninych -
l·szomajowego w województwie łódzkim. Również młodzież demoiliStrowała swoją jed- sojusz ten w poważnej mierze zacieśniły, cze-

Tow. Minor stwierdził: ność. W kolumnach młodzieży 6zli wsipó!nie go wymownym dowodem był olbrzymi udział 
_ Zjednoczenie polityczne klasy robotni- ZWM-owcy l OMTUR-owcy, niosąc transpa- chłopów w tegorocuych manifestacjach pier-

czej znalazło swój wyraz również i na t~renie renty o jedności organizacji młodzieżowych. wszomajowych. 
naszego województwa, w masowych manife- Hasło zjednoczenia ruchu robotniczego ma- Chlopi województwa łódzkiego przez ma· 
stacjach 1-szomajowych. Tak liczn.ego udziału lazło 6Wój wyraz również w zbiórce ulicznej sowy i spontaniczny udział w Swięcie Pracy 
robotników i chłopów w manifestacjach wo ie- na budowę Wspólnego Domu Partyjnego. Do- podkreślili, że sojusz robotniczo „ chłopsk1 
wództwo łódzkie nie widziało. W 120 miejsca- tychcza napłyrnęło z tych zbiórek ponad 2 mi- w Polsce Ludowej stał się niezniszczalną potę
wościach od/Jyly się manifestacje, które 'Zgro- liony złotych. Dodać należy, że jeszcze z wie- gą i wiecznotrwałym kamieniem węgielnym 
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Przodownicy pracy Łódzki ei Dyrekcii 
chłopi zademon6lrowal1 podczas uroczystości 

Kolei swoje osiągnięcia na odcinku ws:pórzawodnic~ 
twa pracy, rozwoju Samopomocy Chłopskiej 
I spółdzielczości wiejskiej i;woje zwydęstwa W c11:asie święta I -Majowego władze DOK 

oraz Zarząd Okręgowy Związku Zawodowego 
Kolejarzy gościły u siebie 20 pracowników 
z pośród przodowników pra-::y Łódzkiego Okrę 
gu Kolejowego. 
Wyróżnieni zostali następujący koleiarze: 
Wyka Jan, rzemieślnik; Piątkowski Franci

szek, zwrotniczy; Pacholare: Eugeniusz, rze
mieślnik; Łyszkowski Eugeniusz, nadz. przewo
dów; Węglarz Stanisław. robotnik; Hofman 
Antoni, st. ustawiacz; Węgrzyn Władysław, 

w walce o ja~;ną przyszłość wsi, o podniesie
nie kultury i dobrobytu. W manifestacjach wi· 
dzieliśmy wozy robotników rolnych, chlo]:>Ć>w, 
spółdzielń Samopomocy Chło~kiej, wiozących 
barwne plansze, wykazujące dorobek .wsi Wo• 
jewództwa łódzkiego. 

nade:. przewodów; Kajzer Józef, st. rzemieśl
nik; Sagarn Franciszek, rzemieślnik; Jurga Sta
nisław, robotnik; Majcherowicz Miece:ysław, 
przed. rzem.; Salanlk Stanisław, robotni~; Wi
duliński Władysław, przed. rzem.; Płuciennik 
Józef, przod. rzem.; Miśkiewicz Roman, dyż. 
ru-::hu; Bugaj Jan, rzemieślnik; Owce:arek VJ'ła 
dysław, robotnik; Olczak Józef, przod. robotn.; 
Konarski Maksymilian, przod. robotn.; Zymel

Tegoroczne święte 1-go Maja, mając prze
bieg tak imponujący, wykazało dobitnie potę
gę ruchu jednościowego klasy robotniczeczej, 

pracy otrzymali pogłębienie się soju~zu robot.nkzo-ch!opskie.. 
ka Antoni, masfynista. 

Wymienieni przodownicy 
nagrody pieniężne. go i jedność młodzieży. 

~EN. MIECZYSŁAW MOCZAR 
23 ~ania z najokrutniejszym wrogiem wiodą l I znów muszę st.wie;dzić, że ."":dolach 

Was do progu wolności, to klika na;po- A.K. panowało ·w1elkrn ob~rzeme w ~to
tworniejszych kreatur, reprezentuiących suuk_u do band N~Z-ows.k1.ch, natoi:nast 
czarną reakcję współoracującą z Niemca- ;low??ztwo w sposob unue~ętny •. a mera~ 
mi, Narodowe Siły Zbro;ne - rozpoczy- i dosc drastyczny rozprawiało się z tymi 
nają bratobójczą walkę. Ludzie ci wyzuci elementami. 
~ ~umienia i honoru, walkę tę prowadzili Często w naszych oddziałach gościliśmy 
JUZ ~~d.awna. . . . . oddziały A.K. Do oficerów i żołnierzy 

J?z1s ,ie~nak wiedzą~, ze zaslu~on~J kary zwracaliśmy się zawsze z jednym hasłem: 
umknąc me są w stanie chwytaJą się osta- Bijmy razem hitl.:rowców, a rezultaty bę-
tt>c:ności. . . dą· lepsze! 
Siedząc '."Yg?dme na cuchnącym, cielsku Dziś ;uż w wolr.ej Polsce, wielu ofice-. 

walącego .się Niem;:a, podi;?szą. dło_n zbryz- rów (nie mówiąc już o żołnierzach) zrozu
~aną krwią roda~ow 1 z~o.Je~k1 miecz P.ra- miało, że '.eh dowództwo składające się z 
gną za?urzyć znow w. p1ers1ach Polakow. „hrabskiego'' towarz~'stwa nie prowadziło 
.żołnierze. . W o~ohcv W~o~zczowa w organizacii J.<O prostej drodze do wolnej, 4. W żadnym wypadku nie wolno ulec l sif; bezpośrednio do żołnierzy A. K. z na- wwsce Rząb1ce, dma 8 wr-esma, banda ludowe. 0 . cz zn · 

prowokacjom faszystowskiej organi- stępującą odezwą: krzyżaków, płatnych sługusów pozostaią- J J Y Y· 
zacii N.S.Z. i nie dać się wciągnąć do Przytaczam z oryginału: cych na żołdzie pruskim. napadła w zbrod- Ale wróćmy do naszego opowiadania. 
walki bratobójcze;. Napadnięta przez ARMIA LUDOWA · niczy i podstępny sposób oddział Wojska Po wymarszu brygady N.5.Z. otrzyma• 
organizację N.S.Z. jednostka W. P. Dowództwc, Obwodu Nr 3 Polskiego. liśmy wiadc,mość, że N.S.Z.-wcy ·zamordo-
nie może pierw::za oddać strzału. Ko mu n i kat Atamański „Bohun" i ponury „Ząb'' wali w Leśniczówce kilku rannych A.L.· 
Mieć przyjazny stosunek do oddzia- do wszystkich walczących żołnierzy przy pomocy 2 tysięcy Niemców roz- wców, żobierzy U-ej Brygady. 
lów A. K. i starać się współpracować · na ziemiach Polski broił żołnierzy i wym0>rdował Waszych Było to na jesieni. NSZ oficjalnie dzia-
z nimi w walce z ~iemcami. W tragicznej chwili, gdy serce i umysł kolegów, Waszych braci i oiców, których łało w ttrenie wspólnie z Niemcami. Za· 

Dowodca Obwodu Nr 3. człcwieka nie jest zdolny pojąć okru- winą było tylko to, iż walczyli o wolność wiadornili~my Lubiin o morderstwach do· 
cieństw dokonanych przez największego ' potęgę Polski. koaanych przez Brygadę świętokrzyską, 
zbrodniarza na p.rzestrzeni stuleci - Hit- 56-ciu Waszych kolegów padło z rąk na cześć której „Londyn" codziennie przez 
lera, ki~dy wszy~tkie narody bez różnicy bratobójców. radio piał hymny pochwalne, mówiąc, że 
ras i przekonań chwyciły za oręż, by dobić Nie stawią się już oni de apelu w wol- jakoby Brygada w okolicach Gór Swięto
do~orywającego potwora niemieckiego, w nej„ waszym heroizmem wywalczonej Oj- krzyskich zadała wielkie straty woiskom 
Ojczyźnie naszej znalazła się grupa ludzi. czvźnie. hitlerowskim. Wiadomości te kompromi· 

Mimo wysłania kilku pism, mimo na
wiązania kontaktu osobistego, wysiłek 
nasz w kierunku pcrozumienia się z do
'.JVództwem A. K. spełzł na niczym. Trzeba 
było, 'niestety, postawić kropkę nad „i'': 
Dowództwo miejs•.owej organizacji A.K. 
współpracować z A. L. nie będzie. 

O tym, że ;-:a nasze tereny przybyła 'bry
gada „Bohuna" było doskorale wiadomym 
dowództwu A. K. Mimo to nie otrzymaliś
my żadnego ostrzeżenia, żadnego życzli
wego słowa. 

która pragnie wskrzesić trupa faszystow- Zginęli nie od kul Niemców, do walki z towa1y Londyn przed całym Narodem Pol-
skiego. którymi wvruszyli w pole, ale polegli od skim, a szczególr.1€ przed ludźmi przeby-

Żołnierze Armii Krajowej! Wasza krew kul zbrodniarzy, pachołków i awanturni- wającymi w terenie. Nieraz pytali nas o 
przelewa się w obronie mordowanych oj- ków spod znaku NSZ. to członkowie A.K. Mówili, że w ogóle nie 
cćw i matek. Rany nasze są jeszcze nie za- Cześć i chwała poległym bojownikom! rozumieją - „co ten Londyn wygaduje za 

przyszłej potę7.nej i demokratycznej Pol- Dowództwo Obwodu Nr 3. 11· 
Nie było innego wyjścia: 

b]iźnione po bojach stoczonych dla dobra I Hańba i śmierć agentom niemieckim! bzdurr 1'' 

zwróciliśmy ski. I kiedy pełne, pięcioletnie ~asze zma- 20 września 1944 ~ lD„ c. n.J 



rzebie wieta Oś 
ZGON „WIARUSA" na lerenie województwa łódzkiego 

W Skajbotach pod Olsztynem zmarł 
w wieku 77 lat niestrudzony bojownik 
polskości i długoletni współpracownik 
redakcji dawnej „Gazety Olsztyńskiej'' 
- Franciszek Kwas - „Wiarus". Pseu 
donimu tego używał zmarły przez wie
le lat, walcząc piórem o polskość Zie
mi Olsztyńskiej i przeciwstawiając sie 
naporowi germanizmu. 

Pogrzf'1" ~asłużonego „Wiarusa" od· 
był się ~ 1niu 29 kwietnia 1948 r. w 
Klębarku Wielkim. W pogrzebie wzię
ła udział delegacja Polskiego Związku 
Zachodniego. 

• * 
P.RACE PRZY KOPCU KRAKUSA 

„Swięto Oświaty' na terenie woj. lódz- Pogadanki takiej samej tresci odby
kiego zainaugurowało przemówieni~ ra- ły się również w szkołach wszelkich ty
diowe, wygłoszone w dniu 2 maja prze;.-, pów. 
kuratora · okręgu s~olnego łódzki.:,go, W Lodzi zorganizowano w świetlicach 
Baculewskiego, po czym w dn. 2, 3 i 4 fabrycznych 40 wieczornic tego ro
maja w świetlicach fabryk i zakładach dzaju. 
pracy w Lodzi oraz wszystkich więk- W dniach „święta Oświaty" przepro
szych miast i osiedli woj. łódzkiego zo- wadzona została publiczna zbiórka pie
stały urządzone. wieczornice, w czasle niężna, przy czym kwestowała młodzież 
których obok części artystycznej dele- szkół średnich ogólnokształcących i 
gaci Związku Ną.uczycielstwa Polskie- zawodowych. 
go - wygłosili prelekcje na temat wal- Junacy ze „Służby Polsce" zajęli się 
ki z analfabetyzmem. rozprzedażą nalepek okolicznościowych 

1-Maja ruszyła .nowa fabryka 
• 

Sztucznego Jedwabiu w Zydowcach 
W dniu święta 1 Maja odbył~ się uroczy- położone przy przedterminowym uruchomieniu 

stość uruchomienia Państwowej Fabryk:1 fabryki. Nas~ępnie wojewoda Borkowicz ude
Sztucznego Jedwabiu Nr 4 w Zydowcacn korował srebrną odznaką „Gryfa Pomorskie
(dzielnica Szczecin), będącej jedną z najwięk- go" 9-ciu najbardziej zasłużonych pracownt
szych fabryk włókien sztucznych w Polsce. ków. Są to: Chmielewski Stanisław, Bolewski 

W uroczystości wzięli m. in. ud11:iał: woJe- Antoni, Misiewicz Ludwik, Białecki Tadeusz, 
woda szczeciński płk. Borkowicz, przewodni- Winkowski Józef, Ossowski Czesław, Makow
czący Wojewódzkiej Rady Narodowej dr Pa- ski Stanisław, Lewandowski Jan oraz dyrektor 
tek, prezydent miasta inż. Zaremba, oraz gru- technlozny - inż. Vogt Henryk. 
pa dziennikarzy czechosłowackich, bawiąca na Na zakończenie uroczystości dyrekor nacze!-
uroc11:ystościach 1-Majowych w Szczecinie. ny PFSJ - inż. Malipan wręczył 350 przo-

W:ojew. Urzą'd Konserwatorski przy
stąpił do prac nad przywróceniem pier
wotnego wyglądu kopcowi Krakusa. 
Kopiec rozkopany został przed wojna 
po~czas prac badawczych Polskiej Aka 
demii Umiejętności, których celem było 
zbadanie, c9 znajduje się u podstaw 
kopca. Prace zostały przerwane tuż 
przed wojną, przy czym nie dokonano 
nasypania wierzchołka. Obecnie prace 
te zostaną przeprcwadzone, a kopiec 
Krakusa wróci do pierwotnego wyglą
du. W pracach tych weźmie udział 
„Służba Polsce". 

W przemówieniach podkreślono zasługi ro- downikom pracy premie pieniężne na łączną 
botników, techników, majstrów i inżynierów, kwotę blisko miliona złotych. 
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Leczuca -

manifestowały na 
·e nym zeregu 

c:ześc Święta Pracy 
ieś i m·asto w 

Wiell..C~ manifęstacja w Łęczycy, któ gdzie szły pięknie udekorowane wozy czysta akademia · na program której 
ra skupiła pooad 15 tysięcy manifes- i traktory. Wznoszono okrzyki: „Niech złożyły się przemówienia tow. Pawlaka 
tant6w robotników, chłopów inteligen- żyje polska motoryzacja". Całość po- i tow. Olasika, oraz produkcje arty

:SJi pracującej i młodzieży, 'odbyła się chodu przedstawiała się imponująco, styczne wykonane przez młodzież Li-' 
na Placu Kościuszki. a nastrój panował bardzo serdeczny ceum Pedagogicznego, Gimnazjum 

Przy trybunie ustawiły się poczty przy wielkim jednocześnie entuzjazmie Ogólnokształcącego - pod kierunkiem 
sztandarowe wszystkich organizacji. ze strony społeczeństwa łęczyckiego. prof. Chrzanowskiego i Kabacińskiego. 
Sztandary PPR i PPS były skrzyżo- było to, niejako zbratanie wsi z mias- Jako solistka wystąpiła ob. Pawlakowa 
wane z sobą wyrażając symbol jedności tern. • która przy akompaniamencie ob. Gier
organicznej obydwu partii. z lewej W czasie uroczystości była przepro- lińskiego odśpiewała kilka pieśni. Ob. 
strony w ten sam sposób, skrzyżowane wadzona zbiórka uliczna do zamknię· Czerwiński odegrał na skrzypcacn kil
były sztandary młodzieżowe ZWM i, t eh puszek na budowę wspólnego do- ka utworów muzycznych, zaś ob. Gier
OMTUR. Pozostałe sztandary otaczały Y PPR . PPS kt' t ł d d . liński - na pianinie. Na akademii sala 
Półkolem trybunę o k" t St · mu 1 „ ora rwa a o go zi- . . . . r ies ra razy . . wypełn10na była po brzegi. Obecnych 
Pozarnej w Łęczycy, ustawiona na le- ny 13-teJ. Zebrano na ten cel ponad I 
wym skrzydle odegrała kolejno ,,Mię- 27 tysięcy złotych. było .. ponad 400 osób. Nastrój na aka-
dzynarodówkę" i „Czerwony Sztandar". w przeddzień 1 maja odbyła się w demu był entuzjastyczny. Całość wy-

Uroczystości pi~rwszomajowe zagaił sali miejscowego kina „Wolność" uro- I padła nadzwyczaj wspaniale. 

oraz zbiórką książek dla bibliotek TUR 
i TUL. Zbiórka ta trwa w dalszym cią
gu. W wyniku zbiórki pieniężnej na ob
szarze m. Lodzi i woj. łódzkiego zebra
no, jak ustalono dotychczas ponad 500 
tysięcy złotych. 

W ostatnim dniu ,,święta Oświaty w 
saH Centralnego Robotniczego Domu 
Kultury w Lodzi zorganizowano pora
nek muzyki ludowej dla młodzieży 
szkolnej, która brała udział w „Swię
cie w charakterze kwestarzy podczas 
zbiórek. Jako wykonawcy wystąpili słu
chacze 1-szej Państwowej Szkoły dla 
Dorosłych i uniwersytetów ludowych 
w !'4ałkowie i Brusie oraz chór 
międzyszkolny, złożony z uczniów i 
uczennic wszystkich szkół podstawo· 
wych w Lodzi. ----.!..a..w.-:al!!m;; _________ _ 
KONSTANTYNÓW 

Wynik, b egu na 
W dniu 2 maja br. tak jak w calyn:i kraju, 

również i w Konstantynowie odbył się na1ro
dowy bieg na przełaj. 

Na starcie stanęło 23 zawodników ponad 1B 
lat, którzy mieli przebiec 3000 m. .,.. 

Na znak startera 11:erwal1 się i po chwili 
zniknęli z oczu tłumu przyglądających sle;. 
IO minut nerwowego oczekiwania· i na metę 
wpada zwycięzca. Wyn.iki b'iegu są następu
i'.\ce: I m. - Zieliński Zygmunt (ZMD) w cza
sie 9.21,8 mln.; II m. - Błaszczyk Józef (ZMD) 
- 9.23,2 m'in.; III m. - Skibniewski Włady
sław (OM TUR) - 9.25,1 min.; IV m. - Ro
manowski Hieronim (PW); V m. - Kowalczyk 
Jan (PW). 

Nagrody - żetony wręcrzył zwycięzcom bur
mistrz. 
. Jak się dowiadujemy, za mfosiąc odbędzie 

się międzydrużynowy bieg na przełaj o pu
char przechodni ofiarowany przez piekarza 
konstantynowsMego ob. Nędzę. Puchar taki 
miał być ufundowany przez miejscowe zakła
dy pre:em:ysłowe. Wobec obywatelskiego a.y· 
nu ob. Nędzy, przemysł zobowiązał się pienią· 
dze przeznaczone na puchar obrócić na kupne 
sprzętu sportowego:.. (ar) 

Pięciu fahrykant6w 
trucizny 

powędrowało do obozu pracy 
Delegatura Komisji Specjalnej prze· 

prowadżiła dochodzenie w sprawie po· 
tajemnych bimbrowni na terenie na
izego województwa. 

W wyniku śledztwa zatrzymano 5--ciu 
bimbrarzy, którzy ukarani zostali obo
zem pracy w Milencinie. 

przedstawiciel Rady Związków Zawo
dowych tow. Pawlak Jan. Następnie 
przedstawiciel Wojewodzkiego Komi
tetu PPR tow. Rzeźnicki, a po nim 
przedstawiciel Komitetu PPS tow. Kru 
pa-Skipiński wygłosili dłuższe, okolicz
nościowe przemówienia. Przemówie
niem przedstawiciela organizacji mło
dzieżowych tow. Krysiaka i odczyta
niem rezolucji, zostały zakończone 
uroczystości na Placu Kosciuszki. . 

Jan Jabłoński - zamieszkały we wsi 
Krzyżyk, gmina Kiernowiec, skazany 

Do Funduszu Ziemi w 1 kwartale skim i lubelskim po 230 proc., w woj. został na 9 miesięcy obozu, Michał Zwo 
bież. roku, jako wpłaty uiszczone za warszawskim 220 proc, w woj. kielec- lió.ski - zamieszkały we wsi Sokołów, 

gmina Bolimów - na 6 miesięcy, Jan 

Jak gospodaruie Fundusr Ziemi 

Podczas przemówień wznoszone były 
okrzyki na cześć jedności organicznej 
PPR i PPS, sojuszu robotniczo-chłop
skiego, przyjaźni i sojuszu ze Związ
kiem Radzieckim i narodami słowiań
skimi, na cześć Grecji, Hiszpanii i mas 
iudowych' całego świata. Orkiestra przy 
wznoszeniu okrzyków grala hymny. 

Po głównycłi uroczystościach na Pla· 
cu Kościuszki uformował się pochód. 

gospodarstwa przydzielone w ramach kim 205 proc. Z ogólnej sumy uzyska- Błaszczyk - zamieszkały, we wsi Za-
reformy rolnej wpłynęło 760 milionów nej w 1 kwartale r. b. Fundusz Ziemi rzęcin, gmina Zajączków - g miesię
zł. zamiast przewidywanych 500 milio- wydał m. in. 587 milionów złotych na cy, Jan Florczak, zamieszakły we wsi 
nów. zagospodarowanie odłogów, 60 milio- Ziąbki, gmina Bolimów - na 18 mie· 

Najlepiej pod tym względem przed- nów zł. na roboty wodno-melioracyjne, sięcy i. Jan P~ucińs~i -. zamieszkały 
: · · · 1 t · 40 ·i· , ł . ki . we wsi Marwd, gmina Bielawy, skaza-

stawia się sytuac]a w wo1ew. o sz yn- oraz mt ion~w z . na pozycz ' I ny został na 6 miesięcy obozu pracy. 
skim, gdzie dokonan? wpłat :a ~osp~-, gospodarstw os1.~dleńczych i powsta· Może te wysokie kary odstraszą in-
darstwa poparcelacy]ne, Eon1emieck1e łych z parcclacJI. I nych od naśladowania złego przykła-
w wysokości 300 proc„ w woj. pomor· du pędzenia bimbru. 

który przeszedł ulicami miasta oraz p d 
przedefilował prz~d try~uną ustawiona r zyg 0 y 
przy ul. 3-go MaJa, gdzl!! została ode- • 
brana defilada przeZ' przedstawicieli ł 
partii. ' 

Defilujące grupy były rzęsiście oklas J a s ., a 
kiwaM z trybuny. Na czele każdej de
filującej grupy, były niesione transpa
renty z hasłami. 

w defiladzie szczegolnie wyróżniły w 1· ~ r [ 1· 11· ~ t J 
się gminy Mazew i Leśmierz, a po 
nich Tum, Tkaczew i Witonia, gdzie 
delegacje chłopskie brały masowy 111111111111111111111111111111111111111111111111 

udział, a z organizacji Straż Pożarna, 
młodzież, banderia konna z gminy 
Mazew z majątku S.G.G.W. Koryta. D-025587 . Przejadę - przez bramę? Przejdzie! Znów nie dobrze! 

Wydawca: Woj. Komitet PPR w Lodzi. ·i:.o mitet Redakcyjny. Red. i Adm. Lódź, Piotr ko wska 86. Telefony: Redaktor N acz. 216- 14. Sekretariat 254-21. Red. nocna 172-31 
Dział ogłoszeń: Piotrkowskt. 55, tel 111-50. Konto PKO VII-1505. Zakł. Graf. RSW „P rasa''., Administracja nie przyjmuje odpowiedzialności ia terminowy druk ogłoszed1 
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TEATRI" 1ze sportu 
PANSTWOWY TEATIZ WOJSKA POLSKIEGO I -

nla~cy ~1ę rue będą wpuszczani na salę. 
Li be re ' • E~;;;.~;~.;:;:;:;~~~;; z s1· p1·erw· s·1 

TEATR POWSZECHNY ,„ I I -
Dziś. 0 godz. 15,30 1 19 „OMYŁKA'" wszyst- . e. e ODelft Od speclafneąo lłlf:l~lann1ha 0 G#OSU'-J 

kie nuejsca wyprzedane. ' Je6t ~odzina 7 wieczorem. Przed pól godzi· I na metę Bogdan - równl~t Czechosłowacja. kręte serpentyny. Łagodnym epadklem :i:je!Ld:t•· 

Passe-partout nieważne. ną zakonc:ony został ~z~arty etap .wielkiego, Polacy, niestety, uplasowali się na dalszych my w dół - ku Szklars'kiej Porębie. Po d'I'O· 

. m iędzynarodowego wysc1gu kolatsk1ego War· rniejscoch. dze pełno ciekawych turygtów 1 wczasowiczów, 

TEATR KAMERALN~ DOMU ZOl:.NIERZA szawa - Pra~a. . . z Jeleniej Góry zawodnicy wystartowali którzy gromadnie wylegli na drogę, by witać 

ut Daszynsklego Sł. Etap ten nie przyniósł nam, n1estety, żad- o godzinie 14,30, eskortowani przez przybocz· wielki wyścig kolaraki. Szklarska Poręba wi-

Dziś i codziennie o godz. 19,15 !arsa Noela n.ego su~cesu, jak to miało miejsce na trze- nych motocyklistów. ta nas erutuzjastycznie. Od cillgie.go kr~żenia 

Cowarda ,.SEANS". Udział biorą: Hanna Bie- cim etapie. . Przed wyjazdem :z Jeleniej Góry wprzedza- po aerpentyna"Ch mąci się w głowie. 

licka, Helena Buczyńska, Halina Głuszkówna, . Na me.tę w Libercu wpadł ~ierwszy zawod· ~~ nas, że w górach jest mgła a droga bardzo 

Wanda Jakubińska Michał Melina D t J n1~ czeski, Vesely, wyprz<!d:taiąc 0 pół długo- shska. Stopniowo mgła :zaczyna o-padać. Od gór 

S-flarska i Ludw1·k' Tatarski'. Reżys,er1'aanMu1·a_ śc1 koła SWC!gO rodaka, Cibulę. Po nim w1·echał Zaraz wyi'eid . . t d wieje przejmujący wiatr. Mija.my po drodn 
~" po zie z ~mas a wpa amy na wielkie płaty śniegu, które wyglądają, jakby 

chała Meliny, dekoracje Jana Rybkowskiego. dopiero spadły na ziemię. 

Kasa czynna od 11-tej do 13-tej 1 od 15-tej. Kilka kilometrów przed gram ą jedziemy 

Tel. 123-02. przed kolarzami. O godzinie 15,45 jesteśm"t 

l'SATK IIOMEDIJ l\IUZYCZNEJ „LUTNIA" I' 

Piotrkowska 243 

Do czwartku włącznie „ZEMSTA NIET0-1 
PERZA". 

W piąt.ek teatr nieczynny; w sobotę pre
miera „ROSE MARIE". 

Teatr ,,SYRENA'', Traagut\a 1 

Dzlś i codziennie o godz. 19,30 komedia G. 
Dregely „DOBRZE SKROJONY FRAK", w 
opracowaniu i z piosenkami Jerzego Jurando
ta, z ro.uzyką Adama Markiewicza, z go~cin
nym występem Ireny Horeckiej i Kazimierza 
Szuberta, oraz całego zespołu „SYRENY". 
Kasa czynna od godz. 10-13 I od 16-tej, tel. 
272-70. 

Teatr „OSA", Zachodnia 43. tel. 1411-09 

Dziś i codZ'iennie o godz 19.30; w niedziele 
1 święta o godz. 16,30 l 19,30 „WIOSENNY 
BIEG". 

l\.DRIA - „Wyspa skarbówu, godz. 16,30, 
18,30, 20,30; w niedz. 14,30. 

HAŁTYK - „Pirogow", godz. 17, 18, 21; w 
nledz. 15. ff 
20,30; w medz. 13. 

już na granicy. Załatwiamy pośpiesznie for· 
malności paszportowe 1 mkniemy dalej. 'Zia 
chanur wychyla się słońce i ukazuje przed na
mi piękny, podgórski krajobraz Czechosłowa
cji. 

Granicę minęła czołówka, zlożona :z samych 
Czechów, którzy wysilają wszystkie siły, aby 
być pierwszymi w Libercu. 

Na drogach znów tłumy, które wi~ają en
tuzjastycznie swoich zawodników. I tak ject 
jut do samego Liberca, gdzie na metę wpada
jll Czesi przed ~zystkimi zawodni'kami. 

Szczególny pech prześladował w tym eta
pie Pietraszewskiego, który przed Jablońcem 

złamał azprychy. Nie · "Zrażając się jednak nie
powodzeniem, pożycza on rower od przygodne 
go przechodnia 1 kończy etap. Według nieofi· 
cjalnych obliczeń, drużyna polska, która po 
trzecim etapie miała 25 min. <il sek. przewagi 
nad drużynll czeską, po czwaxtym etapie ma 
jeszcze minimałnll przewagę nad Czechami. 

Oficjalne wyniki etapu Jelenia Góra - Li· 
berec podamy po ogłoszeniu przez komisję 

sędziowską. 

ompres·a sama przychodzi" 
Ca m6wil Rzefnicki pa drugim etapie BAJKA - „~ielona granica", godz. 15,30,. 18, I 

GDYNIA - „Program Aktualności Kra1 I 
Zagr. Nr 10, godz. 12, 13, 14, 15; w niedz I Rzeżnickiego, pier· \ się wyprzedzić jakiejś zagranicznej maszynie. z nich tak zaciskał zęby na drugim etapie jek 

12, 13. I wszego Polaka na e- Spojrzysz na ramę, czy też na „koguta", Siemiński? 

GDYNIA _ „Mściwy Jastrząb", godz 16
, 18

,30
,. tapie Łódż - Wr04'\- a kompresja przychodzi sama i same nogi Siemiński, pomimo, że zabrakło mu tchu, 

21 
· d 

14 30 
j law, zawtajemy ipoa- mocniej naciskają. trzymał się na kółku i prowadził naszą dmży-

; w me z. · · czas obiadu w hotE!· z kolarzy zagranicznych Rzeźnickiemu po· nę, dopóki nie doszedł jej po defekcie Nap1a-

HEL - „Pod dachami Paryża", godz. 17, 19, lu „Polonia". Sym· dobają się najbardziej Vesely i Prosi.nek, zwy- ra!a. Dopiero wówczas, gdy - jak się wyra-

21; w niedz. 15. j pa tyczny kolarz war- cięzca etapu Łódź - Wrocław. ził - f!ieli czwartego do bridge' a, pozostał 

POLONIA - „Ostatni etap" (ostfltnie dni), szawski jest w do· - Są on\ dobrzy - przy-maje warszawiak w tyle. Podobnych dowodów ambicji naszy!=h 

godz. 16, 18,30, 21; w niedz. 13,30. : skonałym humorze I - ale na dobrych szosach. Na gorszych dro· kolarzy w Wyścigu Warszawa - Praga mogli· 

MUZA - „Nauczycielka wiejska'', godz. 17,30, 1· ~ nie każe ciągnąć Fię gach to my, „stara gwardia", czujemy się cd byśmy przytoczyć wiele. Ale te dwa chyba 

20; w nie<lz. 15. za słówka. Cieszy s:ę. nich lepiej. Zresztą, i pod wzglęciem amo1cj1 wystarczą - przynajmniej tak nam się wy-

PRZEDWIOSNIE - „Guwernantka", godz że on i jego koledzy też nas „zagraniczni" nie pobiją. Czy któryby daje. 1<.r. 

1~ 18~~21; wci~~ l~~~ j ~trzymali ~o~a k~ ------------------------------------~ 
ROBOTNI~ - „Wśrod ludzi ' godz. 17, 19, I pitanowi P. z. Kol. p. Uwan"ł, m~tocykl•"s· ci .Ponowna rei"estracj"a 

21; w medz. 15. Rzeźnickl Wisznickiemu, które- 6(1' 1111 x 

ROMA B·t · d a mu przyrzekli, że w ZK~ Tr mwaiarz zawodntkó ZRYW 
- „ I wa o szyny ', go z. I ,30, 18,30, d . . l . . (2 . ) db' d ·.J Cl W -U 

20 30· · d 
14 30 

, . mu Jego m1e111n maJa o 10rą prawa ze· 
' ' w me ~· • · . „ ! me Czr!chom. I tak rzeczywiście się stało. Zarząd Sekcji Motocyklowej ZKS Tramwaja- Zarząd Klubu Sportowego ZWM „Zryw" 

REKORD - „Niebo. czy piekło , godz. 16,30, 1 _ Bałem się, _ mówił Rzeźnicki _ żeby{t rzy wzywa wszystkich członków do stawienia zawiadamia wszystkich czynnych "Zawodników 

18,30, 20,<lO; w niedz. 14,30'.. ! my nie dali się unieść osobistym ambir.iolll się w czwartek dnia 5 maja br. o godeinie 6 i zawodniczki poszc"Zeg-ólnych sekcji, lt w 

STYLOWY - „Oflag XXVII , godz. 16,15, • ale okazuje się, że i my potrafimy jeźdźić ze- na zbiórk.ę przy ul Tramwaiowej Nr 6. dniach od 7 do 23 maja rb. przeprowadzana 

18,15, 20,15; w. nledz. 12,1.5. ., I społowo i ofi~r~ie. Polski .kolarz na po's~im Ce·l zblórk.i: wyjazd do Warszawy na odby- jest ponowna rejestracja zawodników. 

SWIT - „Dwul!cowa kobieta , godz. 16,30, 
1 

rowerze - mow1 nasz rozmowca - musi zwy- wające się tam wyścigi uliczne. Stawiennictwo W związku z powy~zym z~inter~owanl 
18,30, 20,30; w niedz. 14,30. I ciężyć. Jak to by wyglądało, aby „Bałtyk" dal be7względnie punktualne, winni się zgłosić do se'kretariatu klubu przy 

TĘCZA - „Oflag XXVII", godz. 17, 19, 21; \ w niedzielę dnia 9 maja br. w tym samym ul. Pogonowskiego Nr 82, celem dokonania re-

dodatkowy seans o godz. 15; w niedz. 13. KOMISJA SPECJALNA DZIAŁA miejscu i o tej samej godzm~e zbiórka wszyst- jestracji. Nadmienia się, że po wyżej wymie-

TATRY Dzi CZ" z p 'ł " g d 17 kich cełonków. skąd nastąpi wy1azd na zjazcl nionym termini& legitymacje członkowskie nie 

- " ew "" 0 nocy • 0 z. • 30 kwietnia Delegatura Kom1·s1·1· Speci'alnei· t 1 d t · · t „ 

19, 21; w nledz. 15. , . . i raid do Zduńskiej Wo!\. os emp owane a ą ponowne] reies ra<:JI, t: acą 

WISŁA - „Ml!lje Uniwersytety", godz. 16,15, przy współudziale funkcjonanuszy MO· i Bry- Ponieważ zamknięcie mety zjazdu nastąpi o swą ważność. 
18,45, 21,15; w niedz. 13.45. • I gady Ochrony Skarbowej przeprowadziła lu- godz 8, wyjazd nastąpi punktualnie bez czP.-

WŁÓKNIARZ - „Płomień Nowego Orleanu", strację Wodnego Rynku (Pla-: Zwycięstwa) . kania na opieszałych. 

godz. 17, 19, 21; dodatkowy seans o godz. I W toku akcjj zatrzymano 200 osób podejrza-

15-tej; w niedz. 1~. Dodatek; Mecz Pol- nych o nielegalny handel garderobą I konfek- Rzern1'es'ln1'cy contra oz·1ew1'arze 
ska-CzechosłowacJa. cją. Część zatreymanych po przeprowadzeniu 

WOLNOSC - „Dusze Czarnych" godz. 17, 19, I dochodzenia zwolniono, większa jedn'1k część W czwartek dn ia 6 maja br. o godzinie 11 

20 30: . w nledz. 14.30. .„ odciana zo•tała do dyspo1ycii władz. p. p. na ho1skt1 DKS ul. Nawrot 73-75 odbę1ą 

ZACHĘTA - „Mal~ detektywi • godz. 16,30, Pr7.edmioty nieiegalnego handlu zostały skon się zawody towar1yskie w piłkę nożną m\ę-

18,30, 20,30; w n1edz. 14,30. fiskowane. dzy drużynami KS RESURSA - D. K. S. Łódt. 

W czasie tej akcji w ręce Milicji wpadł sze- Zawody powyżs2e zapowiadają się in!eresu-

reg recydywistów od dawna poseukiwanych jąco, gdyż jest to drugi w tym roku mecz tyc!l 

przez władze. I drużyn. 

·ZARZĄD 

Co usłyszymy przez rad o 

Komunikat Nr 2 
Ref. wyszkolenia lQZB 

W dniu 14 maja br. o godzinie 18 Referat 
Wyszkołeniowy ŁOZB w lokalu własnym prze 
prowadzi eg1amln dla zaawansowanych kandy
datów na przodowników i sekundantów bokru. 
Zgłoszema piśmienne należy składać do dnia 

8 ma.ia br w sekretarciac1e ŁOZB ul. PiotP
kowska 67, gdzie również kandydatom udzie
lane będą informacje odnośnie pomocy w 
przygotowaniu się do eg~aminów. 

12.04 Dziennik. 12.25 „To warto przeczytać". 
12.30 Koncert dla młodzieży. 13.30 Muzyka. 
13.40 Audycja Ministerstwa Oświaty. 14.00 
L. V. Beethoven - Kwintet op. 16. 14.30 Po
gadanka dla dzieci stars2ych. 14.50 (Ł) Frag
menty z oper (płyty). 15.10 (Ł) pt. „Robotni
cy przemysłu włókienniczego w Łodzi przy- ' 
czyniajit się do odbudowy". 15.20 (Ł) Dwa 
ut~rory charak~erystrzne Ketelbey'a (płyty\ . 
15.25 (Ł) Wiadomości lokalne. 15.30 (Ł) W 
audycji „Robotnicy mówią'' głos zabierze L. 
Mrowicka z PZPJG nr 8 w Łodzi. 15.35 (Ł) 
Muzyka lekka i taneceha (płvty). 16.00 Dzien
nik. 16.25 Skrzynka PKC. 16.30 „u poetów sta
ropolskich". 17.00 „Melodie ope1etkowe '. 17.45 
RUL - wykład J. Barbaga z cyJ.. lu „KraJ l Ju
dzie". ie.oo Lekcja języka rosyiskiego. 18.15 
Audycja rozrywkowa. 18.45 „Zaklętv dwór". 
19.00 Audycja dla wcrjska. 19.30 „W1e-:zorna 
Serenada". 20.00 Dziennik. 20.30 (Ł) Muzyka 
polska (płyty). 20.50 „Rok 1848 na Pomorzu 
Kaszubskim". 21.00 Audycja Chopmowska. 
21.30 „Z życia Związkn R adziecldeq'>'. 21„50 
Pogadanka sportowa. 22 OO Mu.zyka lekka 
22.45 (Ł) Koncert życzeń (rz. Il. 22.58 Omó
wienie programu lokalnego na iutro. 21 OO 
Ostatnie wiadomoiki. 23.30 (Ł) Kon::ert ży
czeń (cz. ID. 2.1.59 (Łl Zakoń:zenie audycji 
#.Hymn. 

Przed meczem Brałis~awa Łódź 
Zawady a puchar przechodni Prezydenta m. Ładzi 

Po osta~ch mepowodzeniach Czechosło ., go, m ę~zy tymi :"1 ;a stam~. Pu<"har na wła~n1>M· 1 wekazu1ące . przydzielon~ dla posiadac~y kart 

wac11 na rynku piłkarnkim, kierownictwo zro- zdobędz1~ .ta .druzyna, ktora wy~ra trzy kole]· wst~~u miejsca, be~ ktoryc.h ŁOZPN .nie gw~

zumiało, że nie może opierać składu reprezen· ne lu? p1~c niekolernych spotkan. Zawody od: ranluje otrzymania m1e1sca. Za}mowame 

tacji na zawodnikach jedynie czeskich, a mu- bywają e~ę dwa . razy do roku: raz .w Łodzi, ?1ieisc. numerowanych bez kar'. ~ontrol?y<"b 

si sięgnąć również i po Słowaków. Na zawo· nast~pny u pr.zeciwn1ka. ~ecz więc JU!rz.eiszy 1 speCJalme wydanych zaproszen 1est medo

dy z Węgrami Cze<"hosłowacja wyznaczyła 01e Jest wlasciwy~ rewanzem za spotkanie ze- puszczalne. 

m. in. 5-{"iu zawodników, których zobaczymy szłorocme w Brat1slav1e w dnIU 7.10.47 r. 

w czwartek w Łodzi w spotkaniu z reprezenta-j Goście do Łodzi przybywają w dn1u 5-gn 

cją naszego miasta. Są to: pomocnicy Balazzi, maja w godzinach rannych. 
Marko. Karel, lewy łącznik Szubert oraz lewo· Cykl zawodów o puchar otworzy przemó· 

skrzydłowy Klimek. Poza tym Bratislavia wy- w:eniem Prezydent m. Łodzi. 
stąpi z następującymi zawodnikami: Benediki- Z uwagi na duże zainteresowani& s.potk.a· 

vie, Danko, Kuchar. Malatynsky, Podhorec, niem ŁOZPN prosi o zaopatrywanie się w bi· 

Poborny. Prosovsky, Rajman, Simińsky. Turek, !ety wstępu w miejscach przedsprzedaży: sklep 

Vic11n. Toro a novie. H'ndułiak. Pu tera. Jak ;: po- sportowy Z. Kowalski. Nawr~t 6. oraz skład 

wyższego wynika, Bratislava traktuje czwart- porcelany. P'otrkowska 20. \posiadacze kar• 

kowy mecz z Łodzią b poważnie. Zazn11czyt wstępu, wyd11ny<"h przei ŁOZPN na rok 1948 

wypada, że mecz Bratislava - Łódź jest pier- oprócz prasowy<"h, winni zaopatrzyć się przv 

wszym, otwierającym cykl zawodów o puchar wejściu na stadion w dniu zawodów u <.złon· 

prze<:hodnt Prezydenta m. Łodzi, E. Stawińskie· ków zarządu w specjalne karty 1'ontrolni. 

Kino „Wł:.OKNlARZ" Kino 

Pocz. seansów: w dni powsz. 15 17, 19, 
21; w niedz. 1 święta 13, 15, 17, 19, 21. 

DZIS PREMIERA! 
Film produkcji amerykańskiej 

»PŁOMIEŃ łłOWEGO ORLEANU« 
~ 

W roli głównej: MARLENA DIETRICH~ 

Reżysl'ria· RENE CLAIRE'A ~ 


